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Z bieżącej chwili. 


Lwów d. 19. lipen. 

Śmierć Stambułowa i stan rzeczy w 
Bułgaryi, którym to sprawom poświęca- 
my osobne artykuły, | l- 
kiem innemi wypadkami bieżącej chwili 
— zresztą zdaje się być spokojnie i wszy- 
stko jakby do snu letniego się układało. 

Sesya parlamentu austrya- 
ckiego dobiera końca a poszczyci się 
może jedną, pełną znaczenia ustawą, 
wprowadzającą w Życie nowe postępowa- 
nie w sprawach cywilnych. Gdy budżet, 
co jutro powinno nastąpić, uchwalony 
wreszcie zostanie, rozjadą się posłowie 
na dłuższe ferye celem nabrania nowych 
sił do walk partyjnych przy utworzeniu 
stałego gabinetu. Znamienną jest dą- 
żność posłów czeskich z Czech i Morawii 
do zlania się w klub jeden, solidarny, — 
jak nie mniej wahanie się zjednoczoucj 
lewiey niemieckiej w sprawie głosowania 
przy trzeciem czytaniu budżetu. Posie- 
dzenie klubu, które odbyło się wczoraj, 
nie powzięło żadnej merytorycznej u- 
chwały, jak gdyby od uchwalenia w Iz- 
bie utworzenia gimnazyum „słoweńskiego 
w Cyllei do chwili obecnej brak było 
czasu do zastanowienia się: eo dalej 
uczynić należy. Wezoraj ograniezono się 
do uchwały solidarnego głosowania nad 
budżetem. Nie jest to nadzwyczajny wy 
nik obrad, gdy się zważy, że lewieu do- 
tychczas zawsze jeszcze solidurnie na 
zewnątrz występowała, niezgodne zaś 
głosowanie 
tyle racyi, 
nie rozchodzi się o kwestyę osobistego 
zdania. 

Z innych parlamentów, obradujących 
obecnie, godny jest uwagi burzliwy prze- 
bieg narad w parlamecie belgij- 
skim i w serbskiej skupezy- 
nie. Libersli belgijscy, aby przeszko- 
dzić uchwaleniu projektowanej ustawy 
szkolnej, wprowadzającej naukę religii, 
jako przedmiotu obowiązkowego, posu- 
nęli się w Izbie tak daleko, że z całą 
namiętnością występowali przeciw przy- 
jęeiu pozycyi budżetowej: cywilna listu 
królewska. 

Skupczyna serbska męczy się nato- 
miast nad rządowem  przedłożeniem o 
konwersji długów. Na onegdajszem po- 
siedzeniu występował przeciw temu 
jektowi pożyezkowemu Stanojewiez, 
utrzymując, iż uchwalenie tegoż jest 
identyczne z bankructwem Serbii. „Da- 
jemy wszystko z naszych rąk — mówił 


Stanojewicz — i ezyż będziemy w sta | Stąmbnłow — ale ci ludzie nie wywie- 


nie utrzymać szkcły, kościół, wojsko? 
Dobrowolnie przywołujemy do kraju 
obcego sekwestra i przygotowujemy dla 
siebie drugą Śliwnicę.* zew. 
przywołał wprawdzie Stanojewica za to 
porównanie do porządku, niemniej je- 
dnak galerye napełniły salę okrzykiem 
ślvio. Minister skarbu cofnął art. 2 


przedłożenia konwersyjnego, postanawia-| przecież nie się panu dotąd 


jnizm jest tylko karykaturą patryotyzmu.|koła postarają się, 


waniem i aby patryotyzm podniósł 


|on 


nad budżetem nie miałoby o, dne ; i 
14 w danym razie zupełnie żyjącym już dziś mężem stanu, 


pro: | pan dałeś jej podwaliny, 


Przewodniczący | nemi powiedzieć, że mnie zamordują I 


Szowinizm jest tylko nędznem małpo-|garyi 


|znowu w całej swej czystości i wielko- | zarazem 
jści, to jego karykatura musi 
zniknąć.” 

W pierwszych 


małżeństwa itd. 


latach po wojnie 


sam, jak wszyscy wojskowi, był 


ezynią, jeżeli na razie porozumią się 
z Berlinem, by w ton sposób módz za-|pejczykiem. Niektórzy z was 


prowadzić najpierw porządek we wła-|wśród nas dziesiątki lat, a jednak nas 


Medaktor: br. ALEKSANDRE VOGEIKL.. 


aby z całej Bał-jrobi się tu sztyletem i rewolwerem, 
wyszły telegramy potępiające| przyzwyczajono się do tego, jak się 
się| wprawdzie morderców ale wyrażające |przyzwyczaja do rozlewu krwi w woj- 
zadowolenie ludności, że uwol- inie. Teraz mamy wojnę domową, gdyż 
poprzód |nioną została od tyrana, wiarołomoy |rząd tylko podjudza, podczas gdy my 


dawniej tylko z istotnie w:unymi bez 


— Co też pan mówi. Wyjąwszy sa- | litości się obchodzili. Reszta z nich jest 
górują ponad wszyst-|2 Niemcami -- mówi dalej autor — ha-| mego wypadku, aby ręka mordercza|dziś u steru. Stoiłow znajdzie bądź u 
i í sło rewanżu była jeszcze zrozumiałem i| pana dosięgnęła, jak mogliby to ludzie, |swoich kolegów, bądź u podwładnych 
którzy z panem tak dłago wspólnie | posłausznych, dlaczegoż więc „tyran*, 
[zwolennikiem idei odwetu, jednak póź-| pracowali, ohoć są dziś dla pana nie-|„przelewca krwi“, „wiary małżeńskiej 
niej poznał on, że zwyciężeni lepiej u-| przyjaźnie usposobieni, do tego dopuścić. 8 116 
— Ach, prawda, pan jesteś euro-=|POmyśl pan! Gdy ja przedwczoraj i 
żyją 


łamea* nie ma być zamordowany? Ale 


wczoraj nasłuchałem się wieści o tych 
planach morderczych, dziś nagle zjawia 


Biars sdmialatrueyi. 
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bezpiecznej broni. Ostatnie resztki wal-; 
nomyślności, uczciwości i samoistności 
byłyby zdeptane i wytępione w rezie 
zaprowadzenia stanu oblężenia, a de-; 


spotyczna wola Stambułowa bylaby je-; 


dynem prawem. „Stać się rzeczywistym 
panem Bułgaryi* było za świadectwem. 
Swobody, crganu Stambułowa, jego je- 


I teruz jest tu bardzo wielu Pola- 
ków, spotyka się wszędzie liczne dość 
grupy po polsku mówiących, jakkel- 
wiek kiuclisia wykazuje wiele nazwisk 
niamierkich z polskich prowincyj. Za- 
pewne to najmłodsi a noże i najgo- 
Teitsi. W każdym razie dobrze czynią, 
iże się tam chlubią, iż po polsku u- 


dynym celem. Z wściekłością patrzył |mieją. Nie badam woale, czy są semi- 
Stambułow na księcia, odjsżdżającego | tami, — ci wiaśnieby Polskę materyal- 


na pogrzeb swej siostry. W powrocie 


nie powanie podnieśli, gdyby taki- 


zastał książę w Belgradzie pismo Stam-|mi patryotami byli jak semici wę- 
bułowa, w którem tenże, wśród powo-|gieracy. 


dzi obelg, żądał dymisyi dla siebie i 
swoioh ministrów-kolegów. Książę przy- 


snyn kraju, co pozwoli nam późaiej o-|nie znają. My jesteśmy dzikim nero-|Si£ U mbie Tufekcziew i anonsuje się !|jechał do Sofii w towarzystwie małżon- 


debrać nasza prowincye, 
cya nigdy się nie zrzeknie. — Ależ nie możliwem jest, aby 
„Francuzi uważali za rzecz naturalną, gdyby istotnie tajne knowania przeciw 
że car rosyjski, pobity przez Francuzów |panu czyniono, nie doszło było coś 
pod Sebastopolem, przybył do Paryża, a szczegółowego do uszu pańskich przy- 
tak samo, że cesarz austryacki pomimo |jaciół. Może mówią to pann, aby go 
klęski pod Solferino przybył na wystawę |zniewolić do jeszcze większego miarko- 
paryską. Tymczasem tym, którzy nas po-|wania się w Śwobodzie... 
bili, przebaczyć nie umiemy. To dowo- — Znowu poznać w pann europej- 
dzi, że utworzyliśmy sobie we Francyi|ozyka. Gdy w r. 1876 pierwsze pow- 
rodzaj malutkiego patryotyzmu, który w |stanie przeciw Turcyi urządzaliśmy, 
innych krajach nie jest znany“. wiedzieli o tem wszyscy Bułgarzy, 
Turoy atoli żyli bez troski aż do czasu, 
gdy pierwszych 12 ich głów odłączono 
od kadłubów. O zamierzonym pierwszym 
zamachu przeciw mnie, którego ofiarą 
padł Belozew, wiedziało w Sofii tysią- 
oe, a tylko prefekt policyi i jego Indzie 
J. ot pozostali wolni od zaufania. Dziś wie 
swych przyjaciół, który przed kilku|również wielu o gotującym się zama- 
miesiącami widział się w Sofii ze Stam-|chu, i moi przyjaciele — których dzięki 
bułowem następujące doniesienie o go-|Bogu mam wszędzie, a którzy są 
dnej uwagi rozmowie, jaką miał z nie |drzejsi od Turków i policyi, Były prefekt 
policyi Ilija Łukanow, człowiek honoro- 
— Dobrze żeś pan przyszedł —|wy i mnie szczerze oddany, bardzo spry- 
rzekł Siambulow widząc mnie wcho-|tny i mający dziś jeszcze ogromne sto- 
dzącego. Chciałem właśnie dziś po pa-|sunki we wszystkich kołach kraju, był 
na posyłać, aby mu ważne rzeczy po-|wczoraj u mnie, Ten spokojny, zamny 
wiedzieć. Ale przeglądnij pan przed- |ozłowiek był całkiem wzburzony. Chciał 
tem telegram, który wysyłam do Bis-|iść do księcia, aby mu o wszystkiem 
marka w 80 rocznicę jego urodzin i| powiedzieć. Ilija, powiedziałem doń, toż 
raoz go Mi na język niemiecki prze-!to byłoby pierwsze głupstwo, czyż nie 
wiesz, że mordercy mają zabezpieczo- 
ny odwrót ? 


Przeczucia Stambułowa. 


Köln. Zig. otrzymuje od jednego ze 


W telegramie był» między inuemi, 
że Bismark dokonał dzieła, o którym 
od młodości marz:'ł. 

— Mnie -—— rzekł Stambułow —- to 
się nie uda. 


— Wiemy cuikiomi dokinazG, że 
na przedmieściu Sofii Uszbunar zbie- 

— Dłaczego? — odparłem. — Pan |rała się banda, która ówiczyła się w 
Widzisz już dziś dzieło swoje niemal 
skończone — a jeśli drudzy budowę wy- 


d » d, który nie 
kończą, to zawsza nie kto inny, R iayon, «arta 4 


tylko | wie tego, czego nie chce, na to pozwa- 
wyciągnąłeś |lał. Wiemy jednak, że ci ludzie, wśród 
mury i duchem nakryłeś, Następcy |których są i mordercy Belczewa, uczy- 
pańscy mają już tylko chorągiew za-|nili komplot celem zabicia mnie dla 
tknąć.., | pomszczenia Panicy i powieszonych 
— Tak, ehorągiew — przerwał mi| czterech towarzyszy, w procesie © mor 

i derstwo Belczewa skazanych. Komi- 
szą chorągwi niezaleźn ści ale wyda-|cznem jest, że i książę jest ma liście, 
dzą Bułgaryę Rosy:. Ale zostawmy toja on w tym dniu, kiedy kazałem Pa- 
na uboczu. Ch iałem panu między in- |nicę rozstrzelać, był już w drodze do 
rdują! | Karisbadu. Banda ta, o któraj mówię, 

— Ależ nie myśl pan o takiej nie- | składa się z Rosarewa, Halu Arnanta, 
dorzaczności, „którą podają panu za-| Tnfekcziewa i innych. Tufekcziew za 
nadto troskliwi przyjaciele Od dawna| zamordowanie Wulkowicza został na 
wierzysz pan, że na cię czyheją a|16 lat ciężkiego więzienia skazany, 8 
nie stało, |mimo to chodzi ta bezpiecznie. Co 


jący, iż kupony i wylosowane obligacye| choć mimo zachowywanych  Ostrożno- więcej, został zamianowany urzędni- 


nowej pożyczki mają być przez wszystkieļ ści, na sposobności chyba nia zbywało. 


kasy państwowe przyjmowane jako go- 
tówka. 


Echa uroczystości 


cekich jeszcze nio uciehły. Obecnie|za wiele. Nie mogę wątpić, 
znany współpracownik paryskiego Fi |ryo czynią się przygotowania. 
broszurze zatytu- |stkiego potrzeba, czusu. Teraz 


gara, Szint-Genest w 


łowanej A propos de Kiel: Le patrio | moich przyjaciół, 
tisme vrai et le chauvinisme bête, wy- | Ostatecznie, jeśli padnę, a 
stępując przeciw szowinistycznym zapę |ciele erę : ke Pi Be a 
dom Francuzów, powiada: „Bez patryo- |nie radbym atoli dać moim -fd x 
tyzmu Francya "jest zgubioną, a szowi |ciołom okazyi do trynmfu. Wpływowe|się można spodziewać 
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æzkice 
z podróży po Ziemi świętej. 


(Ciąg dalszy.) 


W piekny dzień słoneczny wyruszy- 
liśmy Kaa Gldór do Betlehem. Każde- 
go pielgrzyma, który po raz pierwszy do. 
Ziemi ów. przybył, trawi gorączka, by 
jak najrychlej te miejsca obuczyć, które 
mu wyobraźnia malowała najpierw dzie- 
cinna, kiedy szopki oglądał, później mło- 
dzieńcza, kiedy czytsł opisy podróży, a 
wreszcie ciekawość z nabożeństwa pocho- 
dząca. Malarza oprócz tego jeszcze inna 
ożywiała gorączka: poznać tło tych scen, 
które w tysiącach obrazów w myśli się 
Snuły, zbliżyć się do tej rzeczywistości 
i podpatrzeć jej cechy charakterystyczne 
8 poznawszy, nadać następnie wyobraźni 
swojej siłę, która w prawdzie najnieza- 
wodniejsze ma źródło. 

W dwie lub trzy godziny można pie- 
820 zajść do Betlehem; wygodny gości- 
niee spada najpierw w dolinę Hinnon, a 
następnie wznosi się aż do klasztoru 

ar Elias, otoczonego wiekimi ogrodami 
oliwnymi. Pod jedną starą oliwką naprze- 
«iw klasztoru jest kamień, na którym 
krzyż wyryty oznacza miejsce, gdzie 
Eliasz spoczął ścigany przez Achaba i 
Jezabel, 


kiele-.| To zła loike. Tym razem schodzi się|czewicz 


— Z tego wnioskujesz pam, że i w|i pobiera płacę  Komisa i Ne- 
przyszłości obawiać się nie potrzebuję?|bil Bey cani się pa turecki 
: prosił go jednak 
że na se-|nie nalegał na to, bo wydanie go na- 
Do wszy |robiłoby wiele złej krwi przeciw Tur- 
słyszę od|oyi i zwiększyło agitacyę macedońską 
że rzeoz dojrzewa. | Velikow, który w procesie Belczewa 
moi przyja- | został na 15 at więzienia skazany, a 

po mojem ustąpieniu ułaskawiony, jest 
dzis prokuratorem w Łowozy. Czego 


więc? Od lat 


Każda postać niemal, którą na go- | niewiast widziałem, Żadna jednak nie 
ścińcu spotkaliśmy, była godna pendzla, |dorównywała tej, którą na drodze spot- 
czy to Arab z wielbłądami, czy pop na | kałem. 
osiołku, ezy żyd wracający od grobu Ra- Po prawej stronie gościńca stoi gro- 
dk La 1 EST „AR bowiec Racheli, żony patryarchy Jakóba, 
kie eliehemk » Sh pe ozdobiony kopułą; dawniej był on mu- 

sh kołysząc ię R tri N Wau 0- | zułmańskim meczetem, dzisiaj zaś należy 
a zdążała z Jerozolimy knem: oczy[90 Żydów i jest w wielkiem u nich po- 

ziwiony byłem jej pięknem; oczy SEIN 

ciemne patrzały na nas z pod ciemnych Y "| n ] 

brwi z taką powagą, że graniczyła nie- Im bardziej zbliżaliśmy się do mia- 
mal z surowością, nosek prześliczny z|sta, tem więcej widzieliśmy pól upra- 
pośród tych prawie schodzących się brwi|wnych i rolników na roli pracujących, 
spływał lekkim garbkiem kn dołowi, ajtem więcej trzód długouszych owiec i 
przez usta lecinchno rozwarte przebły- | pasterzy, ciskujących od czasu do czasu 
skiwały białe zęby, odbijające od sma-|kamieniami za temi owcami, które się 
głej cery; poliezki silne kątami się ryso- zbytnio od trzody oddalały; tem więcej 
wały, obramione białym welonem, który | pasących się wielbłądów, kióre na wyso- 
spadał z wysokiego ubrania głowy i po- IE ogg pa się kołysały, a 
ruszał się, falowany powiewem wiatru i|kie 7 wkrótee | smi do tego pola, 
ruchem ciała. , [na którem „anioł pasterzom mówił“, to 

Niebieska koszula, czyli tunika, się- zdało się nam, jakby to gdzieś tak nie- 
gała aż do kostek, przewiążana w pasie dawno się działo, że nie od tego czasu 
i uwydatniała korzystnie kształty Jej tu się nie zmieniło Jeszcze, a kamienie 
wysmukłej postaci. Przypatrywałem Się tej EE zdawały się rozbrzmiewać dźwię- 
długo tej pięknej, młodej kobiecie i my- kami Gloria in excelsis Deo. 
ślałem, że jeśli w Betleem takich więcej, Na dwóch grzbietach górskich rozło- 
to nie daremnie powstała tam legenda, |żyło się miasto Betleem, co znaczy „dom 
wedle której Madonna pięknem 1 dziewi- | chleba”, od dawna uświęcone miejsce 
czością obdarza mieszkanki tego grodu. | rodu Dawidowego. Dzisiaj liczy ono 7000 
Oto po narodzeniu Chrystusa pielęgno- mieszkańców, odznaczających się praco- 
wały Matkę Boską w słabości Jej Betle- |witością i enotliwem życiem. Powiadają, 
mitki i za to takiemi wdziękami obda-jże te przymioty posiadają od krzyżow- 
rzone zostały. 4 ) j 

Choć później w mieście samem wiele Į połączyli. W rzeczy samej mrówczę pil- 


których Fran-|dem z jego przypomiotami i wadami! Tufekcziew, który mnie oskarza, że 


mè jak ostatnie wypadki stwierdziły, 


kiem przy budowie kolei, a tu siedzi jwojny Petrow, który obawiał się, 


iki, która dopiero wstała z łóżka po dłu- 


brata jego kazałem w więzieniu za-|giej chorobie. Na dworcu k.lsjiowym 
mordować, nagle przybywa do mnie!! witali księcia wszysov ministrowie z 


Gdy kszałem służącemu zapytać go 
czego sobie życzy, odpowiedział, że po- 
rozumieć się w sprawie macedońskiej. 
Naturalnie nie przyjąłem go, podobnie, 
jak braci Iwanowów, którzy są z nim 
w sprzysiężeniu. Czego chcisli Tufek- 
cziew i zaraz po nim bracia Iwanowów ? 
Trzeba przypaścić, że chcieli się oo 
najmniej zabezpieczyć przez wciągnię- 
cie mnie w sprawę macedońską, aby 
na wypadek dokonanego na mnie mor- 
derstwa, można było powiedzieć, że 
ległem z powodu sprawy macedońskiej. 
Te odwiedziny Tnufekcziewa i braci 
Iwanowów są dla mnie dowodem, że 
doniesienia moich ludzi są prawdziwe 
i że sprzysiężenie dojrzało |... 

Na tem Stsmbułow przerwał zwie- 
rzenia o swych przeczuciaąch, które, 
nie 
yły nieuzasadnionemi. 


otamtnłów i ks. Ferdynand. 


w Lwów d. 19. lipea. 


Zapowiadana telegraficznie broszura 
mająca na celu zohydzenie Stambułowa 


— Masz pan tedy pewne dowody | wobec Świata, wyszła istotnie. Tytuł 
sprzysiężenia ? Któż są ci spiskowcy ?|jej „Bułgarya po upadku Stambułowa* 


Lepisalnu została przez autora anoni- 
mowego, a pojawiła się równocześnie 
w Wiedniu i Lipsku. Ostry ton, z ja- 


robieniu bronią. Rzekomo miało to byćjkim autor tej broszury rzuca się na 


Stambułowa, jest najlepszym wyrazem 
usposobienia, panującego w rządzących 
kołach bułgarskich wobec wszechwład- 
nego niegdyś ministra. Z broszury tej 


obecnym pod błahym pozorem. 
„Natychmiast po przybyciu do pa- 
lacu posłał książe po Stambułowza, i:tó- 
ry natychmiast przybył i wystąpi! z 
czczemi wymówkami. „Wiem — mò- 
wil — że dopuściłem się nietaktu i 
uchybiłem moim obowiązkom wzglętem 
księcia i księżnej. Proszę o przebacze 
nie*. Książe odpowiedział, że miara już 
się przebrała. „Przyjmuję pańską dym:- 
syg — mówił książę — i proszę O wy 
| 


wyjątkiem Siamibułowa, który nie 


mienienie mi osobistości, które pań- 
skiem zdaniem mogą pana zastąpić”. 
Stambułow stanął, jakby piorunem rs- 
żony. Przecież już tyle razy groził dy- 
misyą, lecz nigdy dymisyi jego nie 
przyjęto. Blady i drżący stał przed 
księciem. Wreszcie przyszedł do riebie 
i wyjąknąwszy kilka niezrozumiałych 
frazesów, cdszedł, 

„Po kilka dniach zgłosił się do an- 
dyencyi pożegnalnej. Zaręczał o swej 
lojalności i oddania się dla księcia. 
„Jestem — mówił — wiernym psem 
księcia. Skoro mnie zawołasz, przyjdę, 
aby położyć się u nóg twoich“. Roz-| 
mowa ta trwała długo i była prowa | 


się bez niejrzyjaźni. 

„Gdy Stambułów wychodził z peła- 
cu, mimo wszystkich środków ostrożno- 
ści, które przedsięwzięto, tłum począł 
obelgami obrznoać Stambułowa. Książe 
sam wyszedł na ulicę i wzywał tłum, 
by się uspokoił, Książe rzekł wówczas 
do prezydenta policyi: „Odpowiadasz 
pan głową swoją za to, że Stambulo- 
wowi włos z głowy nie spadnie.“ Za- 
chowanie się księcia w obec Stambu- 
łowa i troska o niego były tak ude- 


Wracając do naszych rodaków, za- 
znaczyć należy, że Polacy z history- 
czną tradycyą nie łączą się tu — le- 
dwie gdz:eniektórzy się znają i roz- 
mawiają, a przecież powiuniby tu Po- 
lacy z wszystkich zaborów korzystać 
ze sposobności i łączyć się, wzajemnie 
poznawać, stesunki zawiązywać! Pol- 
skie towarzystwo powinno się tn pu- 
blicznie zbierać czy na polskie odczy- 
ty, czy konzerty, czy dla pogadanki 
wspólnej, nie politycznej, ale o stosun- 
zach ekonomicznych, o związkach han- 
dłowych, tabrycznych itd. Niechby cu- 
dzoziemcy z całego Świata tu zebrani 
wiedzieli, że Polecy istnieją de facto i 
ża zawsze razem się trzymają. 

Przez towarzystwo nie rozumiem 
tych panów, a raczej półpanków, ja- 
kich widzimy we Lwowie — tylko w 
ogóle wszystkich Polaków bez wzglę- 
du, kto go rodzi i bez względu, czy 
bywa „pod kawskami* ozy teź „pod sro- 
kami“, czy jest konserwatystą czy libe- 
rałem, czy pielgrzymuje do Rzymu czy 
do Jerozolimy. Z takiej łączności Pol- 
ska, która nie zginęła i nie zginie, 
bardzo wieleby skorzystać mogła. Po- 
lacy z Galicyi, wolni, swobodm, powin- 
niby da inicyatywę ku temu, zwła- 
szza srystokracya — jakaś pani wiel- 
kiego rodu — której urukby wszystkich 
pociągnął. Niech tylko ma dobre chęci 
1 odwagę, a uda się. Polki wszystko 


'dzoną w tonie serdecznym; rozstano | moga! 


Przed dwoms laty powstała tu myśl, 
podniesiona przez posła W. Gn., 
lub. i Win., którą poparł prezydent 
Lwcwa i inni — postawienia po- 
mnika naszemu wieszcezowi 
Ada mowi. Mają ta pomniki Niemcy, 
Węgrzy, Rosyanie — a Polacy, któ- 
rych może i więcej przyjeżdża, nie 
mieli żadnego. Każdy zatem może 
złożyć kilka złotych bez uszczerbku 
dla siebie; niech ondzoziemey pytają, 
komu ten pomnik postawiono? Kto to 


najciekawsze są ustępy, dotyczące sto- |rzające, że nowy prezydent ministrów, |J%3" A. Mickiewioz? Tym sposobem rog- 


sunku księcia Ferdynanda 
łowa w chwili tegoż dymisyi. s 
„Z początkiem r. 1894 stosunki we- 
wnętrzne w Bułgaryi bardzo się za0- 
strzyły. Opozycyi ani rozgoryczenia 
nie można jnż było ni siłą ni przemocą 
rzytłumió. Dogmat o nienawiści ka 
Rosji utracił już swój ozar wobec krzy- 
czących nadużyć, jakich dopuszczali się 
Roamer tego hasła nienawiści. 
tambułow żądał ponownie, aby armię 
oddano mu do dyspozycyi. Żądanin te- 
mu sprzeciwił się ponownie minister 
by 


armii nie nadużyto przeciwko ludowi. 


wydania. Na-, Stambułow ozuł już, że ziemia drzy 
usilnie, aby |mn pod nogami; znajdował się w po- 


łożeniu jak pobijacz dachu, który spa- 
dając mówił: Cela via bieu — pourvu 
que ga dure". 

„W kwietniu 1894 zażądał Stambu- 
łow od księcia pełnomocnictwa do ogło- 
szenia stanu oblężenia; książę odmówił 
mu, ponieważ domyślał się przeciwko 
komu byłby Stambułow użył tej nie- 


ność zauważyłem 


masy koronki i krzyżyki, 


inni rzeźbią 
w oliwnem drzewie, 


stusa Pana. 


Wielki kościół Maryi stoi na tem |naprzeciw ołtarz trzech króli — jakich ? 
tradycyjnem miejscu; niestety od dwóch | Pewno nie potentatów świata, ale królów 
wieków prawie zdołali Gracy wejść w po- |ducha. Wszak opodal jest grota tych 
siadanie tego sanktuaryum, dziś w grocie | wyrzniętych niewiniątek, których krwią 
samej jedynie straż turecka sparta o ka- |ehciał potentat ziemski ratować 
jest w stanie utrzymać ład i spo- |berło i koronę; 


rabin, 
kój. 


Pod wspaniałą bazyliką mieści się|w której anioł zbudził św. Józefa i do 
grota a w niej ołtarz, pod którym umie-|ucieezki do Egiptu wezwał. 


szezona gwiazda ma napis: „Hic de vir- 


gine Maria Jesus Christus natus est*.|nie odbywają procesye w tych grotach, 
się pojedynczo tłumy |spiewając hymny i 
wszelkich narodowości i zginają swe ko- |jące biedną duszę ludzką i budząc w niej 
lana, by ueałować miejsce najwznioślej- | tęsknotę, 
szej tajemnicy i najpotężniejszego cudu. | musiała, 
Długo stałem i patrzałem w tę gwiazdę |żywot sw 


Tu przesuwają 


i czułem te zorze dnia nowego, 


cina to zdobywca świata, to po za świa- 
tem piekieł pogromca i 


globie, jako ta 
czułem, 


na ziemi, jako to źródło wiecznego żŻy- 


ców, którzy tutaj osiedli i z Arabami się wota, które dnsz wszystkich napojem i 


czułem, że do skończenia świata będą 


tutaj we wszystkich |się tu snuły nieprzerwanie 
warstatach. Jedni wyrzynają z perłowej |tłumy, zginając kolana. 


À inni ociosują ka-|sea żłobek -- 
mienie, wszędzie gwar i turkot narzędzi. |zwalczenie pogaństwa, zwycięstwo ubó- 

Oczywista kierowaliśmy najsamprzód |stwa; tu padło bezwładnie hasło poguń 
nasze kroki do groty Narodzenia Chry-|skiej siły, tu nowego królestwa ducha 


które|nim tłumaczył tutaj z hebrajskiego i 
stąd wyszły i czułem, jak moce złego | greckiego ; Miski. nieto 
truchlały przed dzieciną — a ta dzie- |święte; 


czułem, że nie |swoje mieli. Jeśli 
ma tak świetlanego miejsca na całym |były ezasem widowiskami 

r gwiazda w tej grocie i|sznych, to już to chyba może 
Że nie ma tak bogatego źródła | zaciekłości 


tem ubliżenie dla siebie i chciał wnieść 
dymisyę. Od tej chwiłi książe i Stam- 
bułow nie widzieli się więcej. Ale 
przeciw Stambułowowi wybuchła po- 
wszechna nienawiść. Dom jego musiano | 
otoczyć wartą, aby go strzedz, a sam! 
Stambułów nie mógł nigdy na ulicy 
pokazać się bez straży“. 


KORESPORDEXCYE. | 


Karlsbad d. 17. lipca. : 


Zapewns niejednego z ziomków za- 
interesuje, co się teraz w Karlsba- 
dzie dzieje, bo iluż to Poiuków ze 
wszystkich trzech zaborów rok recznie 
do Karlsbadn jedzie! Są tygodnie, głzie 
się spotyka więcej po polskn mówią- 
cych, niż Niemców, choć co prawda, 
Polacy i Połki mają czasem zły zwy- 
ozaj za głośnego mówienia. 


o Stambu- |który po Stambnłowie nastał, widział w| 1084 po calym Świecie o naszym nie- 
|lszezęśliwym narodzie. Dzięki 


zabiegom p. Kołaczkowskiego i lekarzy 
Polsków, jest już 2.300 zł., złożonych 
w xasie oszczędności. Tego atoli roku 
rodacy malo dają. a znanych nazwisk 
polskich, roczn bcgatych woale ną li- 
scie nie widac. 

Natomiast z zabranych prowineyi, z 
Królaztwa płyną cd zwykłych nieświe- 
tnych mazwisk — znaczniejsze datki. 

Gdyby tylko każdy Polak tu prze- 
bywający dał jednego guldena, toby od 
dwóch lat powinno być dwa razy 
tyle zebranych pieniędzy, ile już 
jest, dzięki hojności i patryotyzmowi 
jedncstek, Zamiast drogich cygar, lóż 
w teatrze i drogich miejsco — możnaby 
odłożyć eodziennie 20 et. na pomnik 
La-odowy. 

Rodaoy! uczyńcie tą małą ofiarę, a 
pommk wpaniały, ładniejszy od tego, 
jaki ma Goethe — stanie wkrótce na 
bardzo pięknem miejscu w kierunku, 


jak się idzie do Posthofu. Nierzucajcie 


różnorodne 


Kilka kroków naprzeciw togo miej- 
kołyska Chrześcijaństwa, 


początek, tu maluczkich wywyższenie, a 


a swoje 
unieestwił duch Boży 
ziemskie rachuby i obok widzimy grote, 


Co dnia popołudniu OO. Franciszka- 
modlitwy, porusza- 


która i tych świętych poruszać 
którzy tu w pobliżu tych miejse 
ój pędzili. I tak Święty Hiero- 


języka na łaciński pismo 
„tu powstała vulgata. Święta 
Paula i Eustachiusz również tu groby 
te miejsca święte 
scen stra- 


dwoma laty zamordował kawas rosyjski 


a dwóch ojców ranił w czasie rozpoczę” 


| e dać miarę 
ludzkiej. Nie dalej jak przed 


wystrzałem z rewolweru Franciszkanina, 


tej procesyi popołudniowej. Niestety 
zbrodniarz ten, mimo że był już w rę- 
kach korsula austryaekiego, zdołał uciec. 
W roku 1873, 25. kwietnia uzbroili 
szyzmatycy Grecy 300 ludzi, weszli 
'zemocą do groty narodzenia Chrystus, 
niszeząc wszeikie kosztowności. Pięciu 
modlących się tam Franciszkanów sta- 
wiało opór, ale porauieni musieli uledz 
przemocy. Jedynie energicznej interwen- 
tyl frateuskiego konsula udało się na- 
stępnie przywrócić Franciszkanom jeh 
prawa 1 naprawiono wszelkie uszkodze- 
nia, mówią jednak, że ta gwiazda, którą 
znaczy urodzenie Chrystusa, przez wy- 
znawców Islamu sporządzoną została I 
I mów tu o yrzeistoczeniu natury lu- 
dzkiej przez jakiekolwiek wierzenie i fila- 
zofie i dziw się, Że świat chrześcijański 
cały stoi pod bronią, ezyhająe jeden na 
zgubę drugiego, kiedy na najświętszem 
miejseu narodzenia Chrystusa nie panuje 
pokój, ale wra nienawiścią zwiorzęca Da- 
miętność człowieka. 


Jan styka. 


— do a 


2 


listu, który wam rosyła p. Kołaczkow- 
ski, właściciel domu Weilburg do ko- 
Sza ale odeszlijsie każdy datek 
choóby najskromniejszy. Wszak to wasz 
obowiązek ! 


Na torfowisku w Dublanach, 


Pół godziuy kołowej jazdy dzieli 
3000 morgowe torfowiska w Dublanach 
od miasta Lwowa. Torfowiska, które od 
lat kilku Wydział krajowy eksploatuje 
w Dublanach, są 5—8 metrów głębokie, 
Galieya posiada około 165.000 morgów 
torfowych łąk. W większych komplek- 
sach znajdują się kopalnie torfu w Stru- 
tynie pow. doniańskiego i Dublanach. 
Tortowiska strutyńskie sa znacznie głęb- 
sze, bo 16 metrów głębokości dosięgają. 
Eksploatacya torfu wymaga znacznych 
wkładów i tem przeważnie tłumaczyć 
sobie można, że torf nie jest dotąd sze- 
Tze] Zastosowywany do opału, jak to 
dzieje się np. w Szwajcaryi. Torf w An- 
glii i wa Francyi jest bardzo rozpo- 
wszechniony, już to jako opał, już to 
jako sciółka w stajniach, mata impre- 
guowana do krycia dachów, przędza a 


Kełeczek, Ignacy Krysakowski, Walenty Li- 
twin, Józef Mach, Zygmunt Męski, Marcin 
Murdza, Stanisław Niepokoy, Michał Patla, 
Józef Rogulski, Teofil Smoleń, Wojciech 
Szafrański, Józef Urbanek i hr. Karol Wi- 
tołd Wiśniewski. Umarł dnia 2. lipoa ks, 
Ludwik Wodziński, proboszcz w Krośnie n. 
1809, o. 1829. R. i. p. Konkurs na pro- 
bostwo w Krośnie ogłoszono do 20. sierpnia. 

Rach wyborczy. P. Artur Zaremba 
Cielecki prosi nas o zanotowanie wobec 
rozszerzonej przez Głos podolski wiadomo- 
ści, iż o mandat poselski z mniejszych po» 
siadłości okręgu ozortkowskiego nie ma za- 
miaru się ubiegać. 

Wysokie honoraryum. W kolektu- 
rze loteryi rządowej przy ul. Sykstnskiej 
1.1 p. Fryderyk Tarczyński wygrał 1519 zł. 
Zjawił się więc w kolekturze, żądając wy- 
płaty wygranej. Sprytny żyd, pisarz z kole- 
ktury Kopel Katz, wyliczył mu, że otrzyma 
z Temeszwaru 1419 zł., ale dopiero za dni 
parę, jeżeli jednak potrzebuje pieniędzy, to 
on mu kartki natychmiast zeskontuje. Pan 
T. zgodził się na propozycyę, zanim jednak 


Katz powrócił z miasta z piepiądzmi, spra-| 
|tecznem tedy jest, aby mający chęć wpisa- 


wa wyszła na jaw i p. T. zażądał wypłaty 


UALETA NARODOWA z Piątku dnia 19. Lipca 1395. Nr. 198 


486.680 «uł. i w dwóch realnościach warto- 
ści 59.550 zł. Przybyło w ciągu II kwar- 
tału z powiatów gotówką 17291 zł. 68 ct., 
z odsetek 2872 zł, 69 ct. za wyłosowane i 
zrealizowane efekty 1.100 zł. i wpłaty od 
pobierających stałe zapomogi do funduszu 
rezerwowego i pogrzebowego 1047 zł. 95 
ot. Zakupiono efekty imiennej wartości 
8000 zł. Wypłacouo na zapomogi stałe 
nieudolnym do pracy członkom, wdowom i 
sierotom, na potrzeby administracyjne, je- 
dnorazowe datki i 14 ryczałtów pogrzebo- 
wych ogółem 33114 zł, | et. Wydano (w 
celu zrealizowania) wylosowane efekty im. 
wartości 1100 zł. zaś na zakupno efektów 
wydano gotówkę 7840 zł. 20 et. 

W II. kwartale przyznał Wydział cen- 
tralny Towarzystwa 8 członkom nieudolnym 
do pracy stałą zapomogę w rocznej kwocie 
903 zł. 10 ct., 4 wdowom w recznej kwo- 
cie 146 zł, 10 ct. i sierotom po 1 członku 
zapomogę czasową 84 zł. rocznie. Przy tej 
sposobuości wyjaśnia Wydział eentralny, że 
w powiatach istnieją zarządy powiatowe, 
które udzielają wszelkich wyjaśnień i uła- 
twiaja przystąpienie do Towarzystwa; zby- 


całej wygranej sumy. Wtedy żydek wypłacił jnia się na członków odnosili się wprost do 


mu 1444 zł. twierdząc, że resztę zatrzymuje 
jako honoraryum za zajęcie się eskontem, 


Lwowa do Wydziału centralnego. Towa- 
rzystwo zawiązane w celu niesienia pomocy 


nawet materya do robienia czapraków,' Innego jednak zdania był komisarz policyi | swoim członkom tudzież wdowom i sierotom 


koeów itd. Włókno torfowe podług inż. 
Dzbańskiego jest tak delikatne, że „z je-| 
dnego klg. można 15.000 metrów! 
dłnga nitkę wyciągnąć: | 

Różne koleje przechodziły kopalnie, | 
względnie eksploatacye torfu w Dubla- 
nach. Wydział krajowy około 22.000 zł. 
włożył w te torfowiska. Brak jednak po-; 
trzebnyech maszyn i przyrządów, al 
przedewszystkiem fachowego kierownika i 
wstrzymywał dodatnie wyniki eksploa- ! 
tacyi. | 

Sprawą toifowisk zajął się od lat 
kilku znauy zaszezytnie inżynier Dzban- ' 
ski Stanisław, który w dziełkach „Eka-, 


i chciał zamknąć Katza za oszustwo do ko- 
zy, który dopiero pod tą presyą zwrócił pie- 
niądze, Pan T. dał właścicielowi kolektury 
za wykrycie oszustwa 50 zł, 

Także kupcowa. Hanne Ros, prze- 
kupka sprzedająca chleb na pl. Krakowskim, 
skradła kupującemu n niej chleb włościani- 
nowi Onnufremu  Kościakowi z Dąbrowicy, 


po takowych, poBiera obecnie od udziału 6 
zł. rocznie (oprócz jednorazowego niezna- 
"znego wpisowego). Takich udziałów wolno 
w miarę posiadanych środków i więcej ro- 
cznie wpłacać, Pożytki czyli stałe zapomo- 
gi (obliczane wedłng osobnych tablic) wy- 
noszą obecnie około 50'i, czyli innemi sło 
wy: kto złożył na udziały przez czas na- 


pulares z pieniądzmi. Gdy  włościanin się | leżenia do Towarzystwa np. 400 zł. ten 


spostrzegł, wypierała się Ross kradzieży, 
znaleziono jednak próźny już pulares, scho- 


|wany w jej beczce, 


Głwałt żydowski. Przy ul. pod Dę- 
m |]. 8, spostrzegła właścicielka tej real- 
niela Makowska, w swym ogro- 


be 
ności p, A 


pobiera (sam a po śmierci jego rodzina) w 
danych wypadkach około 200 zł. rocznie. 
Stałe zapomogi wypłacone dotychczas przez 
Towarzystwo w ciągu lat 27 istnienia wy 
noszą kwotę przeszło 550000 zł. Nakoniec 
przypomina Wydział centralny członkom 


plowtae;a torfu w Dublanach“, „Eksploa- i dzie żydka kradnącego szczepy i spędziłe zalegającym z wkładkami po nad 4 kwar- 


tucya torfowisk“ w odezytach i poga-! 


dankuch w Tow. politechnicznem wyka- 
zywał dotychczasowe braki uniemożli- 
wiające eksploatowenie torfu. Inżynier 
Dzbański sprowadził z Niemiec torfiarki, 
które do głębokości 5 metrów wydoby- 
wają torf w kształcie słupu. Ten słup 
ziemi przecinają robotnicy i ładują na 
wózki, którymi po relsach przez inż. 
Dzbańskiego zaopatrzonych patentowa- 
nymi jego rozjazdami automatycznymi— 
przewożą torf do 8-konnej lokomobili. 
W maszynie tej miesza się torf wil- 
gotny i wychodzi przez ciasny otwór w 
postaci zgęszczonej strugi, którą robotni- 
ce dzielą na metrowych deszezułkach i 
układają na wózkach, W około rozjeż- 
dżają się kolejką te wózki i rozwożą' 
torf do suszenia. Przy ulepszonym przez 
inż. Dzbańskiego systemie exploatowania, 
produkuje się dziennie w Dublanach o-' 
koło 14000 metrów bieżących cegiełek : 
o 10x10 eetm. przekroju. Przy obecnym ' 
systemie pracuje 35—40 robotników, 
gdy do chwili objęcia kierownictwa eks- 
ploatacyi przez inż. Dzbańskiego praco-' 
wało w torfowisku dublańskim 85 a na- 
wet 90 ludzi. W tym roku nie będzie 
mógł inż. Dzbański przedstawić takich 
rezultatów, jakie niezawodnie byłby osię- 
gnął, gdyby był objął kierownictwo w 
Dublanach już w m. styczniu a nie w, 
maju, ponieważ remont maszyn i nie u- 
Żyte jnż wózki, które potrzeba było 
zmieniać — zajęły w czasie kampanii 
wiele czasu. Może eksploatacya torfu w 
Dublanach przy wyższej (w tym roku, 
2000 zł.) subwencyi Wydziału krajowego 
przyniesie na przyszły rok lepsze rezul- 
taty. (Bol. Lew). 


i 


l 


= KRONIKA. | 


lwów dnia 19. lipca 


Zapiski osobiste. Ks. arcybiskup Isa- 
kowicz, bawiący od kilku dni w Śniatynie, 
udał się do Suczawy, a stamtąd na CZAS | 
pewien przybędzie w odwiedziny do pp. 
Romanostwa Krzysztofowiczów w Karapozy- 
jowie. 

Wiadomości dyecezyalne. Dyecezya' 


przemyska: Zamianowany administratorem i 
w Krośnie ks. St. Turkiewiez, tamtejszy 
kooperator, Święcenia otrzymali: dnia 5. 


lipca subdyakonat, 7. lipca dyakonat, 9. li- 
pca presbyterat, alnmni seminaryum: Woj- 
ciech Karaś, Władysław Kochowski, Ignacy 
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Przygoda w podróży 


Powieść 


Karola de Berkeley. 


(Ciąg dalszy). 


— Aż do dzwonienia na pierwsza! 
mszę w San Marco, tj. do piątej, Zoba- 
czysz pan ludzi spieszących do kościoła; 
wtedy przebiegniesz pędem placyk 1 
schronisz się w świątyni. Tam już w. 
wysokość możesz być spokojny. W ko- 
ściele nikt cię nie napadnie ; to się je- 
szcze nie zdarzyło. Bandyci Są to ludzie; 
bardzo nabożni — nieśmieliby przelewać 
krwi w świątyni! 

— Całą tedy noe muszę tu pozo 
stać?... miła perspektywa | 
Tak, do piątej; będzie Jeszcze 
ciemno, więe nie dostrzegą pana odrazu, 
a gdy zrozumieją manewr, będziesz już 
w kościele. a 

— Nigdy nie będę miał cierpliwości 
czekać tak długo. 

Wzruszyła ramionami. 

-- To konieczne; zresztą, pomyśl pan, 
coby się stało z pania markizą, gdyby 
cię zamordowano... W pokoju tu jest 
okienko na plasyk -- możesz sprawdzić 
łatwo, Że czatoja na was a wysokość. 

Odsunęłau ranek firanek. ` 

— Szczęściem, że woźnica 


npił się 


go prętem z parkanu. Za chwilę napadł tały, a nie mogącym obecnie takowych 
motłoch żydowski i począł dom i ogród ce- | uiścić, że winni wnieść udokumentowane 
łami i kamieniami bombardować. Dopiero prośby o zawieszenie praw, w przeciwnym 
silny patrol policyjny zdołał przywrócić po- | bowiem razie narażą się na wykreślenie. 

„rządek, a jeduą z przewodniczek żydów, | VII. Zjazd chirurgów polskich 
„nazwiskiem M. Miinzer, aresztowano. w Krakowie. Drugi dzień zjazdu, środa, 
! Kradzieże. Przy ul. Brajerowskiej 1. rozpoczął się zwidzeniem oddziału chirur- 
,12 skradł jakiś rzezimieszek z przedpokoju gioznego prof. Obalińskiego przy szpitalu 
dra Kulikowskiego ubranie męskie. Hr. Kæ- św. Łazarza, poczem uczestnicy zgromadzili 
'rolowi Komorowskiemu, przybył<mu do hr. się w sali operacyjnej kliniki chirurgicznej 
,Michała Komarniekiego, zamieszkałego przy 'i przystąpiono do dalszych obrad. Prof. 
„ul. Sakramentek l. 10, skradziono ubiegłej Bujwid demonstrował na ekranie za pomocą 
'nocy zegarek srebrny z łańcuszkiem i bre- | projekcyi preparatów i hodowli bakteryj z 
,„lokami. Z magazynu sklepowego p. Ba- fotograficznych zdięć, formy  paciorkowe, 
jozyńskiego skradł chłopak sklepowy Onufry, błonicze i gruźlicze. Następnie przedmiotem 


Czymbał garderobę męską i kilka par bu- jobrad były choroby głowy, jak czaszki, mó- 


tów. 
nych rzeczy, Przy ul. Sykstuskiej 1, 8 wła- | 
mali się ubiegłej nocy rzeziwieszki do 


sklepu bławatnago Baumanna i okradli go 


na 71 zł. 


Krwawe zajście miało miejsce wczo- 
raj rano w ulicy Cybnlnej, a powodem jego 
była chciwość żydowska. Dawid Berger 
targował od wieśniaka kosz borówek, gdy 
zjawiła się Żona drążkarza Sara Menkes, 
bandlarka owoców i chciała również kosz 
kupić, Berger widząc, że ta psuje mu tanie 
kupno, wpadł w złość i tak okropnie pobił 
Sarę, że wezwana stacya ratunkowa musiała 
ją odwieźć do szpitala powszechnego. 

Zamach samobójczy. Dzisiaj przed 
południem usiłowała odebrać sobie życie 
Marya K., osoba dwudziestokilkuletnia, sta- 
nu wolnego, Desperatka wypiła sporą dozę 
wody do płukania ust „Eau de Botot* w 
mniemanin, że się nią otruje, a równocze- 
śnie zadała sobie ranę brzytwą w okolicy 
piersi, która to rana nie dochodzi jednak 
do mięśni i jest zupełnie nieszkodliwą. 

Pogotowie stacyi ratunkowej udzieliło 
Maryi K. pierwszej pomocy i opatrzyło ra- 
nę, poczem przewieziono desperatkę do szpi- 
tala. Znana ona jest z tego, że już kilka- 
krotnie zamierzała odebrać sobie Życie i 
przez jakiś czas leczyła się w Zakładzie dla 
obłąkanych na Kulparkowie. 

Towarzystwe wzaj. pomocy Ofl 
cyalistów prywatnych liczyło według 
przesłanego nam sprawozdania z dniem 30 
czerwca 2284 członków rzeczywistych z 
10130 udziałami, 19 uczestników z 63 u- 
działami czyli razem z roczną wkładką 
(z doliczeniem dopłaty na fundusz rezerwo- 
wy) zł. 61.158; członków wspierających 
42 i honorowych 10 Majątek w dziale za- 


dziś i wstanie późno -— nikt cię więc 
nie obaczy, 

i Wyszła, pozostawiając mnie bez świa- 
tła. 

Oryentując się w ciemności, natrafi- 
łem na jakiś fotel; przysunąwszy go do 
okna pochyliłem się ku szybie, sadowiąc 
się w nim jak można było najwygodniej. 

Noc była jasna, księżycowa, mogłem 
jednem spojrzeniem cgarngé plac cały. 

U wejść doń z uliczki na prawo i na 
lewo, dostrzegłem snujące się cienie; 
kilka z nich bez ruchu, wydawały się 
jakby sylwetki ludzi w krótkiej odzieży, 
do murów przylepione. 

Po chwili jedno z indywiduów, strze- 
gących wyjść, oddzieliło się od innych, 
podeszło tuż do pałacu, zaczęło badać 
wszystkie okna i oddaliło się w przeci- 
wną stronę. 


Tak siedzące, usłyszałem bijącą pół- 
noe. Byłem ciepło ubrany, urządziłem się 
też jak mogłem najwygodniej i zasuną- 
Wszy drzwi pokoiku z wewnątrz, a re- 
wolwer ułożywszy obok siebie na opar- 
cin okna, zamknąłem oczy i usnąłem 
niebawem. 

, Gdy zbudziłem się, nie zmieniło si 
nic w sytuacyi, Księżyc tylko zaszed 
za domy i pałac pozostówił w ciemno- 
ściach. 

Otworzyłem okno ostrożnie i wysu- 


wając głowę na zewnątrz, dostrzegłem |ją i wpaść w drugą, a wtedy 


trzech ludzi stojących w pobliżu, którzy 
niebawem przeszli pod mem oknem roz- 
mawiając atoli tak cicho, iż nie dosły- 
szeć nie mogłem. W jednym z nich, po 
tuszy i wysokim wzroście, poznałem 
„ks'ażątka* ] 

Gdy oddalili się, wyjrzałem raz je- 
szcze. Stanęli opodal i przyglądali się 


—— 
-OQ 


Przy rewizyi odebrano część skradzio- zgu i uszów. P. Stęp ński przedstawił ośm 


przypadków trepznacyi czaszki, toż samo 
pp. Jasiński i Drobnik mówili o trepanacyi 
czaszki, poczem p. Wehr przeszedł do spo- 
sobów leczenia ropotoku usznego z demon- 
stracya:ni, Przedmiot ten nader uprzejmie i 
z zajęciem był trakowany przez p. Jasiń- 
skiego z preparacyami ucha: jamy bęben- 
kowej, bębenka, kowadełka i młotka, obja- 
śnienia te zjednały p. Jasińskiemu głośny 
poklask. Pref, Obaliński demonstrował pa- 
cyentkę po usunięciu mięsaka (polipa) z ja- 
my czaszkowej, dokonanej wspólnie z Pie- 
niążkiem ; o znacz'niu mięsaka mówił także 
p. rektor Browicz. P. Wehr mówił o nader 
osobliwym przypadku trepanacyi ozaszki z 
powodu ropienia mózgu Następnie przyszła 
kolej na kamienie żółciowe. W dyskusyi 
nad tym przedmiotem wzięli udział zarówno 
lekarze interniści, tj. chorób wewnętrznych 
jak i chirurgowie, a to pp. Bogdanik, Ziem- 
bieki, Gluziński, Korczyński, Oybulski i Ba- 
rącz, 

Popołudniu dr. abryszewski miał wy- 
kład o operacyach upiększających, — p, Be- 
rezowski o leczeuiu przepukliny u dzieci, — 
wreszcie demonstrowali niektóre operacye 
pp. Skowroński i Kryński. 

Obrady następne zbliżały się teraz szyb- 
ko ku końcowi. P, Kozłowski, przedstawia- 
jąc chorych mówił o biodrze  Koślawem, 
prof. Trzubicki w krótkości o zastosowaniu 
jodku skrobi, a zaś p. Kozłowski o wyjało- 
wieniu katgutu z uwzględnieniem Spos.bu 
przechowania podłng Repin'a; wreszcie p. 
Wehr o farmaldebydzie, jako o płynie za- 
bezpieczającym od zakażenia przy operacyach; 
p. Wehr czynił doświadczenia z białkiem 
jajka, wraz z działaniem innych płynów. Po 
wyczerpaniu całego niemal ;orządku obrad, 


„pomóg stałych wynosił z dniem 30. czerw- | prezes Towarzystwa, a zarazem przewodni- 
ca gotówką 12947 zł, 67 ot. w efektech] 
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czący zjazdu, dziękował obeonym za podjęty 


pałacowi, następnie po krótkiej naradzie, 
skierowali się ku innym, zaczajeni w u- 
liczee na prawo. 

W tej też chwili przyszła mi myśl 
wyborna, jedyna w swoim rodzaju. Mia- 
łem sposobność uniknięcia tej pokuty do 
rana. Zamysł pod warunkiem, aby na- 
tychmiast był wykonany, mógł się udać 
zupełnie — bodaj bowiem na kiłka mi- 
nut uliczka na lewo była wolna. 

Usiadłem też na parapecie okna, rzu- 
ciłem na chodnik pled mój złożony we 
czworo dla stłumienia łoskotu i skoczy- 
łem nań z dawną zręcznością górskiego 
myśliwca. 

Na placyku owinąłem szybko rękę 
lewą tym pledem, wyciągnąłem nóż z po- 
chwy i rzuciłem się pędem na lewo. 

Mimo jednak, iż stąpałem na pal- 
cach, usłyszano mnie i rozpoczęła się 
pogoń. 

Nie nie mając już do stracenia, bie- 
łem teraz w poprzek placyku. Wyprze- 
dziłem to prawda pościg o jakie sto kro- 
ków, ale znałem przecie rączość Wło- 
chów. Po kilkunastu sekundach obejrza- 
łem się i dostrzegłem, iż jeden z tych, 
co mnie gonili wyprzedził znacznie swych 
towarzyszów. Pe.wziąłem więc postano- 
wienie rozprawienia się z napastnikiem. 
Tym sposobem mogłem następnie zyskać 
na czasie, dopasć innej nlicy, przeciąć 
zdala już 
pałacu, zatrzymać się i użyć mego re- 
wolweru. 

Zacząłem tedy biedz prędzej jeszcze, 
licząc, iż buli pędzący tuż prawie za mną, 


(także oddali się od innych, 


Ta pogoń w ciszy nocnej, bez wy- 
miany jednego słowa, bez krzyku, miała 
coś złowrogiego w sobie. Tylko szmer 


m es aa AA 


trnd około wspólnej pracy, zapraszając człon akom paniował 


ków na Zjazd przyszły do Lwowa. Wieczo- 
rem spotkano się w teatrze, po „Trubadu- 
rze* zaś odbył się pożegnalny bankiet w 
restauracyi „Grand-kotelu", 

Posterunek Żandarmeryi w Wo- 
"ańska przeniesionym zostaje do Truskawca, 

W Śniatynie odbyła się dnia 16 bm. 
uroczystość poświęcenia sztandaru miejsco: 
wego Sokoła, który skorzystał z chwilowego 
pobytu tamże ks. arcybiskupa Tssakowioza, 
ażeby uprosić go o dopełnienie ceremonii. 
Z powodu zbyt krótkiego terminu, przybyli 
na uroczystość tę jedynie najbliżsi sąsiedzi, 
a to: 24 Sokołów z Czerniowiec ze szłan- 
darem i 26 druhów z Kołomyi również ze 
Bztaudarem i orkiestrą. Na placu okalają- 
cym kościół, oczekiwał Sokołów ks. arcy- 
biskup Issakowiez, odziany w szaty ponty- 
fikalna i otoczony licznem duchowieństwem 
ormiańskiego i łacińskiego obrządków. Po 
dopełnieniu aktu poświęcenia, arcypasterz 
przemówił do drnżyny sokolej, zalecając jej 
pielęgnowanie onego pietyzmu dla Matki 
Bożej, z którego słynęli nasi ojcowie, ura- 
stając pod znakiem Maryi na bohaterów 
ludzkości. Końcową część przemówienia po- 
święcił ks, arcybiskup zaleceniu patryoty- 
zmu. Wbijanie gwoździ w drzewce znaku 
odbyło się pod gołem niebem. Na rodziców 
chrzestnych zaproszono miejscowych i oko- 
licznych obywateli. Gwoździe od gniazd 
związkowych wbijali umocowani ku temu 
członkowie miejscowej drużyny; za Związek | 
z polecenia tegoż, wbił gwóżdź d. Koła- 
kowski z Czerniowiec. Po odejściu ks. arcy- 
biskupa i duchowieństwa, Sokoły odprowa- 
dzili sztandary do pomieszkania wierprezesa 
p. Bilińskiego i udali się gremialnie na 
obiad, którym gości swoich podejmował So- 
kół śniatyński w salach magistratu. Po po- 
łudniu Sokoli przybyli z Czerniowiec udali 
się na probostwo rz. kat., aby złożyć hołd 
ks. arcybiskupowi Issakowiczowi, który 
swego czasu dla sztandarn czerniowieckiego 
nadesłuł był gwóźdź wraz z błogosławień- 


stwem, Ks. arcybiskup przyjął druhów nad- | dopuszczał się obrazy, 


znany miłośnik muzykii pia- 
nista p. Łuczkiewicz, K. 

Pożar w Lublinie. Dnia 15. b. m, 
wieozorem w Lublinie wynikł pożar w staj- 
ni pocztowej. Skutkiem braku ratunku w 
pierwszej chwili, ogień rozszerzył się wkró- 
t:e tak, że spaliły się skład zarządu tele- 
graficznego, chlewy i kurniki z kilkn sztn- 
kami trzody i drobiem. Mieszkańcy sasie- 
dnich domów ponieśli znaczne straty, ponie 
waż w obawie dalszego rozszerzenia się po- 
uru. zaczęli wyrzucać meble na ulicę. Po- 
między innemi wyrzucono na ulicę biurko 
barona Osten-Sackena, zawierające ważne 
papiery. Papiery te zaginęły. Straż ogniowa 
przybyła późno, zajęta bowiem była.. wy 
wożeniem śmieci w odleglejszej dzielnicy 
miasta, 

Pochwycecnie mordercy. Z Bytomia 
na Górnym Ślązku piszą: W nocy z ponie- 
działku na wtorek aresztowauo w Tworogn 
znanego mordercę Sobczyka, którego włałae 
wykonawcze szukały na próżno od kilku 
mi.sięcy. Stało się to w sposób następujący: 
Mieszkający w Tworogu cyrnlik Rumpelt 
przyrzekł żonie Sobczyka wystarać się dla 
jej męża o papiery do Ameryki i Anglii, za 
eo Sobczyk miał Rumpeltowi dostarczyć ro- 
gacza. W nocy z 15 na 16 bm. dostawił 
Sobczyk Rumpeltowi 3 rogacze, który go 
za to uczęstował winem, ale dodał doń 
płynu usypiającego. Jakoż gdy Sobczyk za 
snął twardym snem, sprowudzono sołtysa 
Stabra i związano Sobczykowi ręce i nogi. 
Tenże nosił wciąż przy sobie dwururkę i 
znaleziono przy nim 46 naboi. We wtorek 
o godz. 9 rano odwieziono mordercę w za- 
mkniętym wozie pod silną strażą do wię- 
zienia sądowego w Bytomiu. 

Epizody z agitacyi wyborczej w 
Anglii. Tegoroczna agitacya wyborcza zro- 
dzi nicpomierną ilość procesów 0... OSZCZer- 
stwo, dzięki nowemu prawu. jakie konająca 
sesya parlamentarna uchwaliła. Na podsta- 
wie prawa z 1883 roku można było zapo- 
zywać rywala o miejsce poselskie, gdy ten 
mogącej szkodzić. 


zwyczaj łaskawie i udzielid ım swego bło- | Pozywający musiał zatem udowadniać nie- 
gosławieństwa. Wieczorem wreszcie odbył tylko obrazę, ale i poniesioną szkodę. Pra- 
się w ogrodzie miejskim festyn i ćwiczenia |wo z 1895 r. karze i rozszerzanie fałszy- 
Sokołów. wych wieści, niezależnie od tego, czy one 

Z Sambora piszą nam: Dnia 2. lipca | pociągnęły 24 sobą szkode materyalng dla 
b. r. odbył się staraniem Towarzystwa mu- |Spotwarzoncgo, czy nie. Istniejąca od tygo- 
zycznego koncert 'p. Kazimierza Lepianki, |duia zaledwie ugitacya zrodziła już szereg 
skrzypka, ucznia konserwatoryumi wWiedeń- sporów, „które zapewne rozstrzygną Bię „przed 
skiego, przy współudziale panny Maryi | krętkowi sądowemi, „Konserwatysta Ritchie, 
Srzeniawskiej, śpiewaczki, uczennicy p. Du- członek rządu, zapowiada proces swemn prze- 
bois-Dollinger, w Wiednin. P. Lepianka, | ciwnikowi liberalnemu ; dr. Paukburst, kan- 
którego teraz po raz wtóry słyszeliśmy na| dydat socyalistyczny, wytacza swemu współ- 
estradzie koncertowej w Samborze, przed-| zawodnikowi proces o to, że ten nazwał go 
stawił się co dotyczy strony technicznej gry | ateista! Poseł Jobn Bnrns nie jest cierpli- 
skrzypcowej jako wysoko zaawansowany dy-, WM i wypoliczkował jednego 4 agentów 


letant, przezwyciężający z łatwością wszelkie 
trudności, nawet w takich utworach, jak 
„Zigeunerweisen* Sarasgatego, jakoteż i w 
odegranej nad program II. części z „S»uve- 
nir de Haydu* L'eonardiego, w wykonauiu 
jednak znać pewien pośpiech, brak zrozu- 
mienia uależytego i uczucia, co bardzo dało 
się uczuć w odegranych przezeń : koncercie 
„Nr. 9 Berlota* i w „Balladzie i Polone- 
sie“ Vieuxtempsa, a zwłaszcza w „Dudzia- 
rzu* Wieniawskiego. Nadzwyczaj przyjemne 
wrażenie zrobiła na nas młodziutka śpie 
waczka panna Marya Srzeniawsza, którą 
duwniej widywaliśmy występującą w chó- 
ds. tutejszego Towarzystwa muzycznego. 
Pierwsze nauki spiewn solowego pobierała 
od é. p. Włodzimierza Choroszczakowskiego, 
b. artysty-spiewaka operowego, zamieszka 
łego w ostatnich latach w Samborze i już 
od samego początkn zdradzała talent i za- 
uułowabie do muzyki, 

Obecnie po dwuletniem kształceniu się 
w Wiedniu widać bardzo znaczne postępy. 
Obdarzona nader miłym, pełnym szczegól- 
niej w tonach wyższych, głosem mezzo B0- 
pranowym, — traktuje poważnie z wielkiem 
zrozumieniem, uczuciem i swobodą wykony- 
wane przez siebie utwory. Odśpiewane przez 
nią na tym koncercie z wielkim wdziękiem 
kompozycye Ohopina (Noctnrn nr. 2) i Ga- 
stoldoua (Musica Proibita) wzbudziły w słu- 
chaczach niekłamany entuzyszm, a zniewo- 
Jona długotrwałemi oklaskami, dodała pna 
Srz. uad program kilka drobnych utworów, 
zalety jj głosu jeszcze więcej uwydutniają- 
ay b. Młodziutkiej śpiewaczee, pajświetniej- 
sze nadzieje rokującej, Życzymy dalszej wy 
trwałości w pracy, spodziewając się na pe- 
wne, że powodzenie będzie jej zawsze udzia- 
łem, a głos jej zyska całkiem już dziś za- 
słnżone uznanie u prawdziwych a nienprze- 
dzonych miłośników muzyki. Tak koncer- 
tantowi jakoteż i p. Maryi Srzeniawskiej 


naszych kroków i przyspieszonych odde- 
chów przerywał ciszę. 

Goniący był już tuż za mojemi ple- 
cami. Zręcznym skokiem na lewo usung- 
łem się z linii biegu; buli tracge nagle 
cel przed sobą, zatoczył się chcąc, za- 
trzymać się i nóż mój utonął mu w ż0 
łądka w chwili, gdy obracał się ku 
mnie. 

Upadł na kolana i wypuszczając coś 
błyszezącego, co padło z brzękiem na 
bruk, oburącz przyciskał odzież du ciała 
w miejscu, gdziem go pchnął tak zrę- 
cznie. 

Podjąłem broń — długi kordelas ka- 
taloński — i zacząłem biedz dalej. 

Ja byłem już zdecydowanym na wszy- 
stko, byle drogo sprzedać życie. Ale to 
= % się spodziewałem, isťotuie nastą- 
pio, r 

Śród blasku księżyca widzieli nóż w 
moim ręku, który musiał im się wydać 
dłuższym, niż był w istocie, widzieli też 
i upadającego towarzysza, To ich na 
chwilę zatrzymało, a mnie dało możność 
ocalenia Się. 

Rzuciłem się jeszcze w jedną ulicę, 
potem w drugą. Pierwsze powodzenie Za- 
chęciło mnie. Strzelałem wybornie, a w1- 
dno było tak, 1ż cel uchwycić przyszłoby 
mi z łatwością, Przerzuciłem nóż do le- 
wej ręki, ująłem rewolwer prawą Odwio- 
dłem kurek i wolno już idąc, oglądając 
się, czekałem spokojnie na napastników. 

„ Usłyszałem okrzyki za mną i głos 
księcia, zachęcający zbirów do napaści na 
mnie. 

Przystanęli wszyscy, lecz niebawem 
nabrali ponownie otuchy. Z rogu do- 
strzegłszy mnie na środku ulicy, o jakie 


swego przeciwnika. Sotyalni demokraci zaś, 
nazwawszy Burnsa zdrajcą i odstępcą, na- 
wcłują swcich, by głosowali na torysa! Wy- 
borcy znów wszędzie przygotowują się do 
protestów, które mogą posłużyć im do oba- 
lenia wyboru, dokonanego przy pomocy „fał- 
Bzywych wiesci“. Na prowineyi zaś w nie- 
których miejscach agitacya prowudzi się i 
kamieniami, jak naprzykład w Loweshoft, 
gdzie kandydat l.berulny nie mógł odbyć 
zgromadzenia, 

W Londynie, w śródmieściu zupełny spo 
kój; w przedmieściach atoli robotniczy ch 
odbywają się nerady, zgromadzenia oraz 
rozdawnictwo . «czur i manifestów, Niektóre 
części miasta ay przepełnione armią cykli- 
stów -agitatorów, cyklistów-rozdaw»czy ma- 
nifestów, cyklistów dla parady itd. Inne za- 
jęcie kandydatów, to odszukiwanie wybor: 
ców! Wybory bowiem odbywają się na pod- 
stawie dawnych rejestrów; w niektórych zaś 
okręgach kilka tysięcy wyborców zmieniło 
mieszkanie, zachowując wszakże prawu gło- 
sowania w dawnem swem miejscu pobytu. 
Żydzi zaś agitowali, by w ich okręgu gło- 
sowanie nie miało miejsce w sobotę. Po- 
słem z głównego okręgu żydowskiego Whi- 
iechapel jest liberalny Samuel Montagu, ich 
współwyznawca; niemniej Rotschild wydał 
odezwę, by żydzi głosowali na unioniste. 


0 nicbezpieczeństwie farbowania 
włosów. Od pewnego czasu moda farbo- 
wania włosów rozpowszechniła się olbrzy- 
mio; nie jest to wprawdzie nic nowego, bo 
mania ta isiniała już w Rzymie, a od cza- 
sów niepamiętnych podlegają jej kobiety na 
Wschodzie. Wenecyauki wieków średnich 
umiały sztucznie nadawać swym włosom 
wspaniały kolor blond, smarując głowę pe- 
wnem mydłem, a następnie przez dni kilka 
wystawiając ją na działanie słońca, Było 
to przykrem, ale nie szkodliwem, tak jak 
obecne preparaty, w których skład wchodzą 


pięćdziesiąt kroków. zaczęli biedz nie 
rozdzielając Się. : 

Było ich czterech; książę biegł za 
nimi. pe 

Podniosłem broń i zmierzyłem do 
nędznika, posłngującego się bandytami. 
W tejże jednak chwili przyszła mi myśl, 
iż mogłem go chybić, a szkoda było je- 
dnego naboju; za dużo ich nie miałem. 

Ruch mój nie uszedł baczności zbi- 
TÓW. 

— Ma pistolet! - zawołali. 

—- To i cóż? — odvar! książę. Jest 
was czterech — dalej, naprzód, ręczę, że 
wam nie ujdzie! Naprzód tchórze, na- 
przód ! 

, Na dwadzieścia kroków wystrzeliłem 
i usłyszałem krzyk przeraźliwy: Aki, la 
mia spalla! 

Teraz ja postąpiłem naprzód, 
dząc, iż jeden upadł na ziemię. 

Zaczęli uciekać w rozsypce. 


Daremnie książątko klął i obdarzał 
ich całym słownikiem dosadnych wymy- 
słów — musiał i on pójść za ich przy- 
kładem. Widocznie nie byli to bravi 
z rzemiosła, lecz na prędce zwerbowani 
łotrzy, zapewne złodzieje i włóczęgi, 
którzy za zapłatę grubą, podjęli się za- 
sadzki, ale którym o skórę własną bar- 
dzo chodziło. 

Plac boju został przy mnie. 

Wróciwszy do hotelu, najpierw obej- 
rzałem starannie mój nóż myśliwski, ro- 
dzaj dagne'i z XVI. wieku. Był prawie 
do rękojeści krwią zbroczony. Przyszła 
mi też myśl możliwego zatargu z sądem, 
liczyłem jednak, że książe przecie nie 
wystąpi, a jego najmici, zapewne zanad- 
Hio dużo mają grzeszków na sumieniu, 
aby wnieść zażalenie. 


wi- 


gole gryzące, ołów, srebro, miedź i bismut? 
działają one szkodliwie nietylko na porost 
włosów, ale nadto źle, czasami wprost tru- 
jaco, wpływają na skórę, Strwożeni nauke- 
wą niedyskrecyą hygienistów, fabrykanci 
tych mikstur, mających za podstawę sole 
metaliczne, aby zażegnać ruinę, grożącą ich 
zyskownemu przedsiębiorstwu, uciekli się do 
środka, któremu ludzkość zawdzięcza ben- 
zynę, penole, sztuczny cukier, antipirynę 
i t. d. Środkiem tym jest dzirgieć, wytwa- 
rzany wyziewami węgla kamiennego przy 
fabrykacyi gazu do oświetlenia. To też fa- 
brykańci farb do włosóv zaopatrują teraz 
fiakony swe w zastrzeżenie, iż płyu sporzą- 
dzony został bez soli metalicznych. 

Otóż, 
francuskich Cathel neau i du Castel, prepa- 
raty takie nie chronią wcale od zatrucia, 
i na dowód tego przytaczają wiele przykła: 
„dów. Kropla nowego, nieszkodliwego jakoby 
tłynu, spadłszy na twarz pawnej damy wy- 
wołała chorobę skór = inna znowu z tego 
samego powodu a liszajów ropiących, 
które się rozeszły n. całe ciało, Przykłady 


te nie cdstręczą zapewne strojniś i elegan- ` 
lecz 3 


tów od używania farby do włosów, 
skłonią ich może do większej ostrożności 
przy myciu. 


Sztuki piękne. 


Repertoar teatralny. P. Mieczysław | 


Frenkiel wystąpi dziś po raz pierwszy na 
scenie letniego teatru w komedyi Moliera 
pt. „Doktor z musu“. Znakomitego artystę 
powitamy dziś w teatrze z całą sympatyg, 
na jaką w zupełności zasłużył wielkim ta- 
lentem i pracą, która mu wyrobiła tak za- 
szczytne stanowisko na scenie warszawskiej. 
Pan Frenkiel odegra rolę Sganacella — o- 
wego „Doktora z musu. Od wczoraj rozebra- 
no już mnóstwo biletów, co jest rękojmia, 
że teatr będzie przepełniony. 

W niedzielę „Dwór we Władkowicach*, 
z p. Frenklem w roli Bąbeckiego. 

* Qdznaczenie. We Fryburgu, W 
Szwajcaryi rozstrzygnięto d. 15 bm, kon- 


kurs na kartony do witrażów w katedrze. - 


Z 27 nadesłanych projektów wyróżniano 
powszechnie jeden, któremu też jednomyśl- 
nie przyznano pierwszą nagrodę. Autorem 
jest, jak się okazało, p. Józef Mehoffer, 
młody a tak już znany krakowski malarz, 
który, jak wiadomo, otrzymał na lwowskiej 
wystawie medal złoty, 

* Panorama Golgoty w Warsza- 
wie. Gazeta warszawska dowiadnje się £ 
wiarogodnego źródła, że pp. Zaremba i Bo- 
rowski zamierzają niebawem przys.ąpić do 
budowy rotundy dla drugiej panorumy ma- 
lowanej „rzez Stykę, a przedstawiającej Gol- 
gotę. Odpowiedni płac już upatrzono, W ten 
sposob Warszawa będzie mieć dwie panora: 
my, bo równocześnie buduje się tam pawi- 
lon na panoramę tatrzańską, 


= 


Ostatnie wiadomości. 


0 zamieszczenie : 

Na żądanie grona przyjaciół prosimy 
wyborców do sejmu z okręgn' wyborczego 
większych posiadłości obwodu stanisławow* 
skiego, aby się raczyli zjechać do Stanisła* 
wowa d. 29 bm. selem wysłuchania spra- 
wozdania z naszych czynności poselskich; 
które wypowiemy tego dnia o godz. 6 po 
południu w sali rady powiatowej stanisła* 
wowskiej. 

Wojciech Dzieduszycki. 
Stanisław Brykczyński. 


Pełnem... niech będzie... dobroduszności, 
było przemówienie Orispiego d. 17, bm. w par“ 
lamencie włoskim w czasie dyskusyi nad 
prawem natanawiającem dzień 20. września, 
jako zajęcia Rzymu przez królewskie woj“ 
ska, Świętem nurodowem. „Ustawa ta — 


nie chce ani konkordutn, aui tem mniej ko 

ścielno-politycznej walki, O konkordacie nie 
można mówić z duchowuą głową kościoła 
ale z papieżem-królem. Rząd przeprowadził 
ustawę gwarancyjną w sposób godny po* 
chwały. Papież, jako duchowna głowa ko* 
ścioła, nigdy mia będzie się mógł na naš) 
skarzyć. (1) W rzeczywistości też nigdy tego 
ie czymł. We Włoszech papiestwa mó 
więcej swobody niż we KFrancyi*, W końc 


Nazajutrz, przez dzień cały oczeki* 
wałem daremnie na przyjście pokojowej 
markizy. 

O zmroku p szedłem na placyk i ob- 
szedłem pałac do kola, nastęnnie z dru* 
giej stromy, ze stopni kościoła S=«n Marz 
to, przeglądnął"m wszystkie okna 0 
ogrodu. 

Okiennice wszędzie były szczelnie 
zamknięte, nawet te, w oknach aparta- 
mentów mojej... uwi Ibiauej. 


dłem zuów obaczyć, czy nie zaszła jak8i 
zmiana. Rzecz szczególna: nigdzie świ 
teł nie było — nuwet przed bramą 1 
w dziedz ńcu. 

Nie znałem djalektu medjolańskiego: 
za to jednak mówiłem toskańskim, t. J! 
prawdziwie po włosku, zupełnie po 
prawnie. 

Źwróciłem się do jukiejś porządnie 
odzianej kobiety, stojącej przed bram$ 
ua przeciw. 

— Cóż to za piękny pałac, tam 
w głębi! — zawołałem — Czy nie wiesz 
pani, do kogo należy ? 

— To palas hrabiny Lanfredi. Zwy” 
kle jest zamieszkały, ale teraz, dziś 
właśnie rano cała rodzina wyjechała. 

— A czy jest do wynajęcia? — py- 
tułem jeszcze. 

— Oh, z pewa'ścią nie. Spytaj się 
pan jednak odźwiernego... sam tylko zo* 
stał przy bramie, w swej loży. 


(C. d. a. 


Otrzymujemy następujące pismo z prośbą | 


mówił Crispi — nie jest represaliem. Rząd. 


Zjadłem obiad i ukuło ósmej posze4 


jak to wykazało dwóch lekarzy | 


M 


m 


4 
Sanja Orispi o kulturkampfw niemie- 
ckim, Ustawę uchwalono 87 głosami prze- 
ciw 28. 


Rada państwa. 


(Telegramy Gaz. Nar.) 


Wiedeń d. 19. lipca, 

W dalszym ciągu wczorajszego po- 
siedzenia Izby posłów prowadzono dą- 
lej obrady nad etatem ministerstwa 
rolnictwa. Podczas dyskusyi p, W a- 
Ghnianin przedstawiał smutna poło- 
żenie rolnictwa w Galicyi i zwracał u- 
wagę na wadliwe stosuuk: w galicyj- 


dopuścić do procesu karnego przeciw 
Stambułowowi, z obawy, aby nie wy- 


skompromitować księ'ia. Dostatecznem 
zaprzeczeniem tej niedorze zności jest 
ogłoszona przed kilku dniami w Mosk. 
Wiedom. rozmowa jednego z redakto 
rów z Mollowem, prezesem komisyi 
śledczej dia sprawy Stambułowa. Mol- 
low oświadczył, iż mimo przetrząśnię- 
cia całego archiwum ministerstwa spraw 
wewnętrznych i objazdu dokonanego 
przez poszczególnych ozłonków komi- 
syi po prefekturach na prowinoyi, nicze- 
go nie można było wynaleźć, coby mo- 
gło Lyło uzasadnić akt oskarzenia. 


[ssa Się tukis rzeczy, które musiałyby 


sk niet di Wszystkie telegraficzne polecenia, jakie 
1em rolniotwie. Stambułow wydawał, zostały widocznie 
Przemawiało jeszcze kilku posłów zupełnie zniszczone. 
poczem leba przyjęła etat ministerstwa W kwestyi, iż po przebłaganiu Ro- 
rolnictwa 1 przystąpiła do obrad nad |gyj przez deputacyę bułgarską 1 po zgonie 
w atwa sprawiedliwości. Stambułowa nie już nie będzie stać na 
Pe ij iomagał się powię- |przeszkodzie uznani ks. Koburga przez 
= go. !0ZDy sę ow, zwłaszcza w|cara, zwracają uwagę, iż wedle trakta- 
ar 1 nazwał sprawę tę najbardziej |tu berlińskiego do inicyatywy w tym 
piekącą. kierunku powołaną jest jedynie Turcya. 
Na tem przerwano obrady nad eta-|Choóby tedy Rosya pojednała się z Bul- 
tem ministerstwa sprawiedliwości, a garyą, to gdy inne mocarstwa enropej- 
zabrał gios jeszcze p. Lueger i skarzył| skie od niej się odwrócą, potrafią wy- 
Się na postanowienie komisyi weryfi- | wrzeć tyle wpływu na Portę, iż ta od 
kacyjnej co do weryfikacyi posła Blo- inicyatywy tego rodzaju się wstrzyma. 
coha, „Jest to europejski skandal“ — Karlsbad d. 19. lipca. 
mówił Lueger. | l W ciągu wozorajszego dnia otrzy- 
X Wiedeń d. 19. lipca. |mał książę Ferdynand wiadomość o 
Zjednoczona lewica niemiecka na -|śmierci Stambułowa. Mówią, że mimo 
radzała się wczoraj, jakie ma zająć sta- |zachowania się pani Stambułow, książę 
nowisko wobec budżetu w trzeciem czy- wyszle do niej depeszę kondolencyjną, 
taniu. Przedewszysikiem postanowiono, |na pogrzeb jednak nie pojedzie. 
by lewica strzegła swej solidarności; Paryż d. 19, lipca. 
powzięcie zaś ostatecznego postanowie- Pewien rosyjski dziennikarz zamie- 
nia co do stanowiska wobec budżetu |śrjił w Eclair wspomnienie o Stambu- 


W trzeciem czytaniu odroczono do na- 
stępnego posiedzenia. 
Wiedeń d. 19. lipca. 
(W kołach poselskich rozeszła się 
Wieść, że nominacya Plenera na pre- 
Zydenta najwyższej wspólnej Izby obra- 
chnnkowej już została dokonaną, a ra- 
wet, że Hohenwart już o tem zawiado 
Mony został. Publikacya zaś tej nomi- 
neoyi nastąpi dopiero po zamknięciu 
sesyi Rady państwa w sezonie mar- 
twym, aby uniknąć rozmaitych komen- 
tarzy w kołach deputowanych. 
Wiedeń d. 19. lipoa. 
Na dzisiejszem posiedzeniu Izby po 
słów minister skarbu przedłożył pro- 
JSkt ustawy, tyczący się zmiauy przed- 
dłożenia o ewidencyi katastru podatku 
gruntowego. 
„Izba przystąpiła do dalszej dysku- 
Syl nad etatem ministerstwa sprawie- 
dliwości. 


Zgon ŚStambułowa 


i stan rzeczy w Bulgaryi. 


Wiedeń d. 15. lipca. 

Wiadomość o zgonie Stambułowa 
nadeszła tutaj dopiero około godz. 10 
rano. Wszystkie popołudniowe pisma 
W krótkich słowach omawiając fakt ten 
Przewidywany, nie tają niebezpieczeń- 
atwa, grożącego Bułgaryi. Podnoszą, że 
Skutkiem zgonu Stambułowa woale Bul- 
Burya się nie uspokoi, po powrocie bo- 
wiem metropolity Klemensa z Peters- 

urga, niewątpliwie między tym a pre- 
Zydentem ministrów Stoiłowem rozpo- 
Gzną się nieporozumienia i starcia, któ- 
re dadzą powód do nowych agitacyj w 
kraju, Metr. Klemens był zawsze szoze- 
rze oddanym Rosyi, dziś przyjmywany 
tam jako „reprezentant Bałgaryi*, bę- 
dzie jeszcze powolniejszym sługą, — 
Stoiłow zaś jest przeciwnikim czynie- 
nie na korzyść Rosyi rzeczowych u- 
stępstw. 

Jako śmieszną i niedorze- 
Gzną uważać należy pogłoskę, pusz- 
Gzoną przez brukowe pismo wiedeńskie, 
na które atoli nikt, znający stosunki 
bułgarskie, nie dał się złapać, pary 
książę Koburg nie chciał był 


Rzadca dóbr 


zech, życzy sobie objąć zarząd większych 
dóbr w Galicyi. Posiada gruntowne teore- 
trzne wykształec ie, dostateczną prakiykę 
| wielkie stosu ki na targu pragskim. 
dost znakomitym organizatorem. Dochody 

gwarantuje. Łaskawe zgłoszenia pod : 
„B. N.“ do Biura anonsów Edwarda 

Terscha, w Pradze, Ferdinand- 
strasse 38. 7016 


PY WEW WERE GG z w 
Ważne dia dworów! 
SIATY do snszenia chmielu 


s bard o silnej a równej przędzy, wła- 
nego wyrobu, po cenach bardzo niskich 
i poleca 1020 
Władysław Gonet w Korczynie 
Prubki odwrotną pocelą darmo i uqłxtnie. 


man 
W zakładzie naukowym 
MARYI BIELSKIEJ 


Prowadzone są dla psnien kursy przy” 
Botowawcze do egzaminów wstępnych 
I nauczycielskich jakoteż i do matu- 
gimnazyalnej. Zapisy w godzinach 
rannych do 1. września. 6990 


Lwów, ulica Cicha 1. 1. 


Prz 


Bardzo ważne! 


Pod I. 2 przy ul. Żółkiewskiej 


zniżyła 


wszystkie oeny. 
ZA 


Ji 


Z EE Zna 


pomieszkanie 


w Brzuchowicach 
z prawem używania kręgialni, przyrzą- 
dów gimnastycznych , kąpieli stawowej, 
zaraz do najęcia. 


Albina Soleckiego, Lwów, Wałowa 11. 


5 

4 
. Juntojezan Pecha“ biało-kw. 4% 
. „Nandżyn*, czarna, mocna . 3 


6711 
FIRMA Nr. 0. 
WOLF CZOPPIE:: 
; Nr. 3 
najstarszy w Galioyi i Bukowinie MINS 
Skind farb, pokostów i NE. 7 
lakierów zę 


we Lwowie, Rynek I. 42. 


łowie, w którem dodaje, że Stambułow 
sam oświadczył, iż stracenie Panioy 
jest jego dziełem, ażeby armii, która 
znała winę Panioy, nie demoralizować 
jego ułaskuwieniem. 

O swoim stosunku do księcia Fer- 
dynanda miał Stambułow, wedle tego 
dziennikarza, wyrazić się: „między na- 
mi toczy się rodzaj amerykańskiego 
pojedynku“. 

belgrad d. 19. lipoa. 

Zajścia w Bułgaryi uważane tu są 
za bardzo doniosłe. 

Małe Novine nazywają zamach na 
Stambułowa barbarzyństwem, które na- 
pełmó musi cały Świat cywilizowany 
obrzydzeniem. Pismo to podnosi wiel- 
kie zasługi Stambułowa około Bułgaryi 
i mówi, że nowa historya Bułgary1 nie 
poszczyci się bardziej zasłażonym mę- 
żem. 

Sofia d. 19. lipca. 

Komisya sądowa dokonała oględzin 
zwłok Stambułowa, poczem zwłoki za- 
balsamowano. 

Tufekcziew, którego opinia publi- 
czna wymienia jako mordercę Stambu- 
łowa, został wczoraj arvsztowany. Za 
Halewem śledzą pilnie. 


Sofia d. 19. lipca. 

Stambułow leży już złożony na ka- 
tafalku. Rysy jego mało są zmienione. 
Rary zakryte. Rękawy fraka skrzyżo- 
wane są na piersiach ı okazują próżne 
mankiety. 

Tłumy ludności przychodzą odwie- 
dzać zwłoki, ale nie okazują żadnego 
współczucia. Nie ma wątpliwości, że o- 
gół sympatyzuje z mordercami. 

Teraz dopiero skonstatowano, że za- 
mach miał wielu świadków, ale z wi- 
dzów nikt nie poskoczył z pomocą 
Stambułowowi. 


Stambułow przeczuwając możliwość 
zamachu nosił na sobie koszulkę dru- 
cianną, i tem się tłumaczy, że podczas 
gdy głowa i ręce zostały formalnie po- 
siekane, korpus osły był ninaruszony. 

Sofia d. 19. lipca. 

Pogrzeb S:'ambułowa odbędzie się w 
niedzielę o 2 popołudniu. 

Pomiędzy depeszami kondolencyj- 
nemi, znajdują się także od ks. Walli 
i rządów ang'elskiego i niemieckiego. 


A 


Piękne i wygodne 7017 


Wiadomość w sklepie 


Dla wielkich i ma- 
Bad lyoð gospodarstw, 
Najlepszy węgierski 
SMALEC 


prawdziwy i czysty 
w nowych (z tward. drzewa) 
baryłkach pojemności około 
50 klg., po o6 et, netto 4è 
kilogr. Barytka gratis i 
franco do wszystkich sta- 
cyj kolejow. austr.-wę5. 


= 


m 
\ 

A IT Bchapringer 
Pécs (l ngarn). 
E 


owyborna w smaku I zapachu 
przez SUEZ sprowadzane 


ERBATY 
chińskie 


a mianowicie: 1/, kl. zł 
„Asam-Pecco-Mandarin* naj- 
przedniejsza . „oai suk 
. „Taszu* Perła Chin, żólto-kw. 


. „Bouchong* mało narkot. 

. „Congo“ familijna dobra . . 

. „Proszek herbaciany“ . . . 

. Wysiewki z najlepsz. herbat 

. „Souchong“ mało narkotyczna 
poleca handel 


„MAKKIENICZ 


i polecają w 


fabry 


6160 


Karlsbad d. 19 lipca. 
Pogłoskę, jakoby książę Ferdynand 
postanowił abdykowaóć, nazywa oto- 
czenie ksiącia fałszywą i przeciwnie daje 
do zrozumienia, że książę nosi się 


z zamiarem pojechania na pogrzeb 


Stembułowa. 
Karlsbad d. 19 lipca. 

Książę Ferdynand wysłał do wdowy 
, po Stambułowie depeszę kondolencyjną. 

Berlin d. 19. lipca. 

W dyplomatycznych kołach uwa- 
żają, że w obecnych stosunkach abdy- 
kacya księcia Ferdynanda byłaby kro- 
kiem najroztropniejszym. 

Z niecierpliwością oczekują otwar- 
cia politycznego testamentu Ntambu- 
łowa. 

Paryż d. 19. lipca. 

Temps wywodzi, że Rosya powinna 
się starać o wykrycie morderców Stam- 
bułowa, aby oczyścić się ze wszystkich 


podejrzeń. 
Sofia d. 19. lipca. 

„Agence balcanique* pisze, że apro- 
bowane przez ks. Ferdynanda życzenie 
rządu urządzenia Stambułowowi uro- 
czystego pogrzebu kosztem państwa 
fnapstyka u familii i u przyjaciół 
Stambułowa na gwałtowny opór. Zda- 
je się, Łe przez to, tudzież przez rzu- 
oanie obrażających insynuacyj i podej- 
rzeń chcą oni sprawić, aby na pogrze- 
bie nie był reprezentowany ani książę 
ani rząd 1 chcą to potem wyzyskąó na 
swą korzyść. 

Jakkolwiek wysłańcy księcia Ferdy- 
nanda i jego żony, którzy mieli złożyć 
ich imieniem rodzinie Stambułowa kon- 
dolencyę, nie zostali nawet wpuszczeni 
za próg domu, mime to zarówno książę 


jak rząd obstają przy tem, aby zmarłe-, 
mu pierwszemu ministrowi oddano na-, 


leżne mu honory. 


Agence Balcanique dodaje, że mu- królowa grecka w przejeżdzie do Pe- |——. 


siała te okoliczności podnieść dla obja- 
śnienia opinii publicznej, bo nie jest 


wykluczoną możliwość, że podane wy- | 


żej zachowanie się rodziny zmarłego i 


GAZETA NARODOWA z Piątku dnia 19. Lipca 18. Nr. 196. 


W statusie gal. zarządu salin za- 
mianowani zostali: Hickeli Prze- 
tooki nadzarządcami salinarnymi, a 
Mach nadzarządoą górniczym. 

Wiedeń d. 19. lipca. 

Fremdendlatt omawia ruch macedoń- 
ski, a specyalnie zachowanie się Gre- 
ków i ostrzega ich, aby nie zmieniali 
swej dotychczasowej lojalnej pokojo- 
wej polityki, którą Europe ocenia. 
Grecy nie mają żadnego powodu do 
obaw, a zarówno Europa jak i Porta 
z tem większą wdzięcznością uznają 
prawidłowe zachowanie się Greoyi, im 
bardziej w duchu rewolucyjnym wyra- 
dzać się będzie ruch bułgarsko-mace- 
d'ński. To też zapewne weźmie w Ate- 
nach rozsądek polityczny górę nad po- 
pędami zazdrości. 

Belgrad d. 19. lipca. 

Skupozyna serbska odesłała do ko- 
misyi prawniczej projekt ustawy o 


wytępieniu plagi hajdnków (rozbójni- |===== | 
Wiadomości giełdowe. 


otwa). 
Sofia d. 19. lipca. 
Towarzystwo złożone z 200 osób 
wyjechało z Sofii na wystawę etnogra- 
ficzną do Pragi. 
Strasburg d. 19 lipca. 
Uwięziony obok twierdzy Molsheim 
pod zarzutem szpiegostwa, jest, jak się 
' pokazało, istotnie wojskowym włoskim, 
l mianowicie major Peccovi. Po stwier- 
dzeni: identyczności, wypuszczono go 
z więzienia. 
Odessa a. 19 lipca. 
Oczekiwaną tu jest w tych dniach 


' tersburga. 
Petersburg d. 19 lipoa. 
| Urzędowy Wiestnik donosi, że de- 


Gdy minister Buriet wyraził się, że| 
swoje pogrążają w bło- |była pogoda. 


rodzice dzieci 
cie, kale ateizmu, zerwała się taka bu- 
rza, ke prezydent musiał zawiesić po- 
siedzenie. 

Rząd postawił kwestyę zaufania. 


Dział ekonomiczny. 


m _ [(e% véinsey do 
ldo kierunku przeważnie półnoeno-wschodni 


3 
Stan powietrza. W ubiegłej dobie 


Rarom:tr opada. 

Star barometra zredukowany do pozio- 
mu morza był dziś o 12tej godziuie w po- 
łiźnie 1650 mm 

Frognoza ne dobę dnia 20 lipca br, 
północy). Wiatr będzie co 


o śrełrijj trztkości około 4'0 m sek 
Śreśniu temperature dob; około 20 0°C, 


— Członkami Rady przybocznej |” 9 będzie przeważnie zachmurzone — a 
w Wiednia w sprawie opodatkowania wód- | v;z'91'e «ilkotność powietrza będzie około 


ki zamianowani zostali starszy radca skar- 
bowy Mieczysław Dajewski i Wilhelm 
Bischof we Lwowie. Do rady tej powo- 
łano dalej Leopolda Baczewskiego we 


Lwowie i dra Maur. Rosenstocka, zaś| 


na zastępcę między między innymi Dawida 
Lówenherza we Lwowie. 

Członkami rady podatkowej od petroleju 
zostali zamianowapi między innymi Bale- 
sław Łodziński i Stan. Szczepanow- 
ski, zastępcami Wojciech Biechoński i 
Józet Schreier. 


Lwów, duia 19. lipca 1895. 


Akcye za sztukę : Kolej gal Karola Ludwika 
od 200 zł. m. k. 222— do 225—. Kolej Lwow.- 
Czern.-Jasska po 200 zł. w. a. 343:— do 326—, 
Banku hipotecznego po 200 zł. w. a. 440 — do 
——, Banku kredyt. galic. po 200 zł w. a. 


100 zł. 300— do 203: —. 

Listy zastawne na 100 zł.: Banku hipot. ga 
07 los. w 40 lat. —— do ——. 59% z 100] 
rem. 11030 do 111:—. 4!/,9/, los. w 50 lat. 
100:60 do 10130. Banku krajowego 4!/,9/, los. w 
51 lat, 101-— do 10170. Banku krajowego 40, 
los. w 57 lat. 98-— do 98:70. Towarz. kredyt. gal. 
ziemsk. 40/, (l. emisya) 28:50 do 99:20. 4%, los 
w 41Y, lat. 9820 do 9890. 40/, los. w 56-laiach 
9820 do 9890. 4!/,0/, los. w 52 lat. —— do 


Obligi za 100 zł.: Galic, funduszu propinacyi 
nego 40/, 98:50 do 99:20. Bukow. funduszu pro 
pinacyjnego 50/, 102:— do —*—. Kom. hanku 
krajowego 5%, w. a. lI. em, 10220 do 10290. 
Pożyczka krajowa 6%, w. 8, 105.— do —— 


jej doradców w końcu udaremnią u-'putacya bułgarska została przedstawio- |4!/⁄ 100'60 do 10130. 4%/,z roku 1891 98 — 


dział głowy państwa i rządu w uroczy- 
stościach pogrzebowych. 


Bugarska deputacja w Petersburgu. 


Petersburg 18. lipca. 


Na objedzie danym przez oberprokurato- 
ra synodu Pobiedonoscewa dla abisyńskiego 


na carowi, dodaje jednak, że w tym 
| wypadku nie rozchodziło się o andyen- 
cyę, ale o zwykłe przedstawienie się. 
Beriin d. 19. lipca. 

Voss. Ztg. i Neuesten Nachr. wzy- 
wają posła Eulenburga, by natychmiast 
| powrócił na swoje stanowisko do Wie- 
ldnia — nie tylko z powodu zajść w 


1 


iBułgaryi, ale bardziej z tego powodu, 


do 9870. 40, po 200 koron = 100 zł. w. a. z 
roku 1893 98:-- do 9870. 
Losy: Losy miasta Krakowa 2650 do 2850 
Losy miasta Btanisławowa 4%— do ——. 
Monoty. Dukat cesarski 5'58 do 668. Napu 
leondor 9:68 do 973 Półimperyał 10— do —— 


Rubel rosyjski srebrny 1*27*— do 1'37:—, Rubel; 


rosyjski papierowy 1:29 25 do 130750. 100 marek 
niemieckich 5910 do 59 70 
Wiedeń d. 19. lipca 
(Telegram Gaz. Nar.) 
Po zamknieciu giełdy połuduiowej notowano. 
Kredyty 39950, węgierski bank kredytowy 
484:25, anglobank 174—, länderbank 28050, ko- 


GUT ats 
Opad, deszcz chwilowy. 


Dziś dnia 20 lipca: 
Prokopija M. 


iet a ik oc Oy 


huch pociągów 


pomieszczamy na ostatniej stronicy 
Gazety Narodowej. 


Czesława. -— 


Wadesłane. 


(Za tę rubryię redakcya nie odpowiada.) 
Objąwszy z dniem 1 stycznia 1895 
we wlasny zarząd 


10-— do —— Akcye garbarni Rzeszowskiej , BOTEL EUROPEJSKI 


(we Lwowie plac Maryacki) 


mamy zaszczyt polscić go względom wielce 
Szauownej P. T. Publiczności, zapewnia- 
|jąc, Że usilnem naszem staraniem będzie 
|wszelkim wymaganiom zadość uczynić, 


We Lwowie 1. stycznia 1895, 


Z wysokim poważaniem 


Albert Szkowron i Sp. 


właść. Hotelu Eurepejskiego 
Pokoje od 80 et. począwszy. 


Kancelarya 


Adwokata Dr. GREKA 
mieści się 


przy ul. Czarnieckiego |. 4. 


Adwokat dr. Jirzyczek Maciejowski 


poselstwa, zjawili się także, zaproszeni me- że rozkwit i zwycięstwa słowiańskie 
tropolita Klemens i bnłgarski archimandry- w Austryi budzą wątpliwości co do 
ta Wassilij. Pobiedonoseew podniósł-| utrzymania na przyszłość trójprzymie- 


leje państwowe 43! —, lombardy 10937, elbetha, W Samborze, poszukuje zaraz, ewentual- 
29550, akcye .ytoniowe 234*—, alpin 9330,| nie zaś od 1. września b. r. rutynowa- 
renta majrw .101—, węg. renta złota aego koncypienta. 


i ZN 


i Toczaki francuskie 


Karpackie kwarcowe 


KAMIENIE MŁYŃSKIE 
do mielenia twardych przedmiotów. 


Gazy jedwabne szyajcarskie 


z fabryki Dufour & Co. 


Czeskie i szląskie| ony 
kamienie młyńskie, 


Saskie ziarniste 
kamienie młyńskie, 


Narzędzia do nakuwania kamieni 


wszystkie przedmioty w zakres 
młynarstwa wchodzące 


50 
«Burger, Behrle i Spt. 


Oderberg — Dworzec 


Cenniki gratis i franco. 


szy kielich, rzekł: „Rosya cieszy się, że! 


widzi tu braci swej wiary, Daj Boże, aby 
poczucie jedności wiary i miłości ku Rosyi, 
która krew swoją za Bułgaryę przelewała, 
ogarnęło wszystkie warstwy ludności Bułgą- 
ryi i jej kierujące sfsry, Daj Boże, aby 
Bułgarzy silnie wytrwali w swej wierze, al- 
bowiem cała ich siła polega na prawosła- 
wiu“. Mowca zakończył swój toast wznie- 
sieniem zdrowia metrop Klemensa jako „re- 
prezentanta Bułgaryi<. 

Ten odpowiedział na to; „Bułgarya da- 
ła Rosyanom wyznanie i oświatę, naukę czy- 
tania i pisania, ale Rosyanie dali Bałgaryi 
wolność i samodzielność, Bułgarzy wiele 
Wobec Rosyi zawinili, jednakowoż miłość 
Rosyi do nich większą jest niż ioh wina“. 
Mowca toastował naturalnie na cześć Po- 
biedonoscewa. 


TELEGRAMY. 


Wiedeń d. 19 lipca. 
Wiener Zig. publikuje nominacyę 
Stebelskiego zwyczajnym profe- 
sorem anstryackiego prawa karnego 
z językiem wykładowym ruskim na 
aniwersytecie lwowskim. 


stare i nowe sprze- 
daje najtaniej 


Emil We'ner 
WIEN 
L, Salzthorgasse 4. 


kach 


L. 45015. 


pierwszej jakości. 


tudzież 


Do podań 


wiełkim doborze i najlepszej 1. metryk 


jakości 


ka kamieni młyńskich 


Zarazem 


(Salązk aastrjaoki). stopniu 


i ministrów ogłoszona została dymisya 


„Wydział krajowy. 


dnikiem krajowym jest spokrewniony, 


Paryż d. 19. lipca. 
Na wozorajszem posiedzeniu Rady 


Rady orderowej. 
Lima d. 19 lipca. 
Spór między Peru a Boliwią ma 
być dzięki pośredniotwu nuncyusza po- 
kojowo załatwiony. 
Chrystyanła d. 19 lipca. 
W komisyach odnośnych wniesiono 
projekt podwyższenia zwykłego budże- 
tu na marynarkę o 11 i pół milionów 
koron. 
Bruksela d. 19. lipca. 
Na wozorajszem posiedzeniu Izby de- 
putowanych socyaliste Demblon wniósł 
na zupełne skreślenie cywilnej listy 
królewskiej i użycie zaoszezędzonych 
w ten sposób sum na bezpłatne żywie- 
nie biednej młodzieży szkolnej. 
Wniosek ten wywołał w Izbie gwał- 
towne burze i skandaliczne sceny. 
Później przystąpiła Izba do obrad 
nad ustawą szkolną, przyczem znowu 
przyszło do zajść gwałtownych. 


A 


Fabryka sztuoznych nawozów Spółki ko- 
mandytowej Juliana Wanga we Lwowie, jedyna 
która w tym dziale na zeszłorocznej powszechnej wy- 
stawie krajowej we Lwowie została odznaczona naj- 
wyższa nagrodą t. j. 
Miniaterstwa rolniotwa x 
po nader zniżonyeh cenach i 


dyplomem honorowym o. 


spłaty Saperfosfaty 1 


Ogloszenie konkursu. 


W celu nadania posady urzędnika fachowego dla spraw rolni- 
czych przy Wydziale krajowym Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wiel- 
kiem Księstwam Krakowskiem ogłasza się niniejszem konkurs. 

Z posadą tą połączona jest płaca w rocznej kwocie 1500 złr. i 
dodatek aktywalny w rocznej kwocie 300 złr. w.a. tudzież prawo do 
trzech dodatków pięcioletnich po 200 złr. w. a. w granicach ozna- 
ch w $. 4 uchwały Wysokiego Sejmu z dnia 3. stycznia 1874. Dzisiejsze małżeństwa 
Od kandydatów na tę posadę wymaga się wszechstronnego na- 
ukowego wykształcenia w zawodzie rolniczym nabytego w szkołach 
rolniczych, dłuższej praktyki gospodarczej w kraju i biegłości w pió 
rze, przyczem też pożądaną jest znajomość obcych języków. 

Posada ta będzie obsadzona prowizorycznie na jeden rok, 

Podania należy wnosić najdalej do dnia 31. sierpnia 1895 do 
Wydziału krajewego , a to jeżeli kandydat pozostaje w służbie publi- 
cznej za pośrednictwem przełożonej jego władzy. 


należy załączyć : 
ę urodzenia; 


2. Świadectwa z ukończonych studyów ogólnych, a spëcyalnie Xe? Polacca (1895) 
rolniczych w wyższej szkole rolniczej w Dublanach, albo w której 
z akademij rolniczych, dowody gospodarczej praktyki, 
tualnie literackie pracy kandydata z zakresu rolnictwa : 

3. opis dotychczasowego biegu życia. i 


winien kandydat oświadczyć, czyli i z 


Lwów, dnia 9, lipca 1895, 


węgierek: .enta koronna —'—, austr, renta ko» 
Tonna 99:90, losy tureckie 7780. unionbank 
350—, marki -'—, ruble —' —, 


Berlin &. 19 lipca 
(Telegram Gas. Nar.) 

Wezoraj wieczorem notowano na giełdzie: 
kredyty 24725 (39925), lombardy 46:40 (11016), 
węgierska renta złota 103:60 (123-35), węg. renta 
koronna (—'—). Cyfry podane w nawia- 
sie (—) oznaczają porównawczy kura wiedotski 
tz. Wiener-Parstat 


Frankfurt d. 19. lipca 


(Telegram Gas. Nar). 

Wezorajsza giełda wieczorna: Kredyty 335:— 
(899-54), lombardy 94:57 (110-04), węg. renta 
* złota —— (—*—) węgierska renta koronowa 
! —,—— maj 5 10 

Przyjechali do Lwowa 
dnia 19. lipca. 
Hotel Żorda. R. Cywińska z Delejo- 


wa, A. Racihorski ze Spasowa, J. br. Ro- 
maszkan z Horodenki, F. Czerniakowski 
z Klimkowiec, E. Torosiewicz z Brodek, H. 
hr. Della Scala z Bnkowiny, J. Rosenstock 
z Rusiatycz, Wł. hr. Grocholski z Wiły- 
lnia, J. Lewicki z Buczacza, 


Na sprzedaż. 


Majątek ziemski w pobliżu Lwowa, 


5 klm. od stacyi kolejowej, 1075 m. obsza- 


ru, z tego 200 m. lazu, 80 m. łąk, 56 m, 
stawiska, o dwóch folwarkach, z inwenta- 
rzem żywym i martwym, obciążony długami 


hipotecznymi do 142.000 złr, Cena załr. 
240.000. 
Kamienica wə Lwowie 2 piątrowa, 


wynajęta rządowi, bardzo dobrze się rentu- 
jąca. Cena 56.000 złr. 

Folwark od Żółkwi 4 kilometry, 70 m. 
obszaru, czarnoziem, poczta į stacya kolei 
w miejscu. Cena 20.000 złr. 

Majątek ziemski, pow. Monasterzy- 
ska, 730 m, obszaru czarnosiem, obciążona 
do wysokości 58.000 złr. Cena 140.000 złr. 

Majątek ziemski 190 obszaru, pow. 
pow. Kamionka Stramiłowa, 2 kilometry od 
stacyi kolei żelaznej, z nowymi budynkami 
mieszkalnymi i gospodarskimi. Cena  złr. 
385.000 wraz z zusiewami. 


poleca pod zasiewy jesienne 
najdogodniejszych warun - 
siarozan smonowy 
z gwarancyą procentów zawartości i jakości składników. 
Cenniki, sposób uż 
na ładanie odwrotnie. 
Biura zarządu przy ul. Akademiokiej 1. 5 
otwarte: rano od godz. 9 do 1, po południu od 3 do 6. 


ycia i inne wyjaśnienia wysyłamy 
6595 


lub spowinowacony i w jakim 


Bliższych wiadomości udzieli kaneelarya 
adwokacka Dr. Wincentego Balabana i 
Dr. Aleksandra Vogla, we Lwowie, przy 
uł. Kopernika 1. 7. I, piętro, 

Pośrednictwo wykluczone. 


| Hotel Europejski. J. Sękiewicz z Bu- 
lezacza, J. Czarmiakowski z Kipiączki, M. 
Jabłońska z Drohobycza, ©. GIii:kmann 
z Wiednia T. Radzikowska z Koczowa, dr. 
A. Langer i dr. W. Landesberg z Tar- 
nopola. 


kac Ak 


NA NALEWKI 
Spirytus najęzyściejszy KEZWONNY 


poleca e. k. uprz. 


KAFINEBJA SPIRYTUSU 


A. BACZEWSKIEGO 


6939 


k. 


c. i k. nadwornego dostawcy we Lwowie. 


$ 
) | 
Poczia 5-kilewe posyłki o pojemnocel 5 litr. 


IRKIKKI 
|. T P zule meskie, d i 
KSIĘGARNIA 1 SKŁAD NUT RO robota noche, saluta 
od 15 ct, atr. 1, 1°15, 
1:20, 1-50, 1-75, 2-20, 


M. CENTRERSINEMA waż 3a 


yte, para 50 et, 95 ct, zdr. 1140, 1-15, 
poleca MAKS MUHLFELD, Lwów 
Warszawa, Marszałkowska 143 | Rynek 1. 37, 
ogłasza , iż najpoczytniejszego dziś autora. Zamówienia z prowineyi załatwia się 


š s jak najrychlej. 6644 
Wincentego hr. Łosia 


wyszły następujące powieści: 


6999 


Z wystawy powszechnej 1894 liSt pochwalny. 


1 tom rs. 1:80 
Jeszcze małżeństwa 1 tom 1:30 
ilma 1 tom 4 180 JAN DANE 
Hrabia-starosta, IL. wyd. 2 tomy «360! NHEJ MER 
ędrzek ltom „ 120 | 
zuza (1892) 2 tomy „ 240 kuśnierz 
czorajsi, serya I. 1tom „ 150) Lwów, ulica W 
Nokturn Szopena (1692) 1 tom 1:20! a > n soga È p ~005 
Mieno 555 pułku w n | naprzeciw Centralnej kawiarni 1005 
gierskich huzarów 1 tom „ 120JEQIeGR fwoj skład i pracownie futer me- 
L różnych pułków (1593) 2 tomy „ 240 skich i damskich , do podróży, rotundy, 


elerynki itp. wyroby. Qzapki, zarękawki, 
kołpaki, oraz gotowe wierzchy do futer. 
Wyrób własny. Ceny umiarkowane. Zamó- 
wienia wykonuje w najkrótszym czasie. 


Prócz tego najświeższe nowości; 
1 tom rs. 2*— 
Ston fa 


Swat (195) 


Zieciowie domu Kohn & Co. 


tudzież ewen-| Warszawa 1895 il. wyd. 2 tom 3—| u. r 
|Hrabina (1895) e KEM  2-| Dla cyklistów! 
jJAktorka (1885) 1 tom „p 4— 


Wezelkie nawet najırudniejsze naprawy 
9._ uskutecznia tanio , dobrze i z poręczeniem 
trwałości — dla Lwowa i prowincyi 


A. Zajączkowski 


mechanik, Lwów, ulica Kopernika I > 


któ High-life Doktor (1886) 1 tom »„ 
tórym urzę- Przy naszych dworach1896 1 tom > 


Do nabycia we wszystkich księgarniach 
Królestwa Polskiego i Galicyi. 


Grott. 


-niro A UD UR 


4 


Najmniejsza 


książeczka do nabożeństwa 


wyszła świeżo nakładem 


KSIĘGARNI KATOLICKIEJ 


WEAD. KLLKOWSKIEGO a SD 


D | nadzwyczaj silny, 
w Krakowie ibez żadnego odorn i łatwy do regulowania. 
pod tytuł m: Książoozka miniaturo- Koszta nafty 4 ct. na godzinę. 
wa, czyli Krótki zbiorek modlitw Kuchnie natiowe zwykłej konstrukcji 
ułożył 8. B. od złr. 1:80. Maszynki spirytusowe ró- 
Wielkość książeczki wynosi 7/5 centim. żuych systemów blaszana , żelazne lane i 
drukowana na najpiękniejszym welinie, mosiężne, zwykłe i składane na wszelkie 
drobnemi zle bardzo wyrażnemi bo zupeł- ceny. Lampki benzynowe do zapalania 
mie nowemi czcionkami, z obwódką rożo-' cygar złr, 2 
wą na każdej stronicy, opr. bardzo elegan- poleca 5571 
cko w miękką skórę, brzegi złote a pod: 


„PRIMUS“ 


nowy naftowy 
przyrząd de goto- 

wania złr. 3—. 
Knchenka ta bez 
knota, pizewyższa 
wszelkie inne syste- 
my swoją prakty- 
na eznością, WytWATŁa- 
R 


Fabryka maszyn rolniczych E, 


Specyalaość : E, Kiihne'go 
znane siewniki 


GAZETA NARODOWA z Soboty dnia 20. Lipca 1895. Nr. 199. 


KUANEA 


nia) karmy i garniturów młocarni anych 


Hungaria i Mosoni-Drill 


Cenniki wa wszystkich językach 6961 


w Mosor 


(naistersza fabryka maszyn rolniczych w Węgrzech, założona w r. 1856) 


zaprasza do zwidzenia jej lwowskiego głównego składu 
przy ulicy Gródeckiej 1. 10. Bogaty skład najnowszych, 
tutejszym stosunkom odpowiadających, pługów, bron łąkowych 
i rolnych, oborywaczy, cultivatorów, znakomitych grabiarek ame- 
rykańskich, wialú, trieurów, maszyn do przysposabiania (parze- 


rozpowszechnione 


w 16.000 egzem plarzach. 
na żądanie gratis i franco. 
| | E o 


| 


niemi pasowe 

Cena egzemplarza: 3, 4 I 5 koron, sto- 
sowuie do skromniejszej lub bardziej ozdo- 
bnej oprawy. Na porto dołączyć 15 et. 


ANTONI HALSKI 


handal towarów żelaznych 
we Lwowie, plae Maryacki I. 9. 


DROBNE GGŁOSZENIA po i ct. od wyrazu. 


A druciana, zielono lakierowana 
(do osłony okien) po złr. 1'— za metr 
kw, Klosze druciane do przykrywania ta- 
lerzy i półmisków od much 

srednicy 21, 24, z6, 28, 32, 34 mm. 
sztuka 35, 45, 60, 70, 80 er. 
poleca Piotr Chrzastowski handel żela- 
Zny wa Lwowie, plac Kapitulny 1 (naprze 
ciw katedry). 


i UFKY, TORBY, walizki : wszelkie 
przybory do podróży sprzedają najtaniej 

S. Gabriel & J. Chlebownik we Lwowie 
placha'ieki 1. 3. — Filia ul Halicka l. 4. 


ALY NA ŁÓŻKA wełniane z złr, 

215, 3:50. 4'50, 5, 6 i wyżej. Kocyki 
wełniane po 350, 4, 5, 6 w każdej cenie 
do złr. 14, poleca w największym wyborze 
Juzel Schuster, Lwów, Kopernika 7. 


MIANA LOKALU. Niniejszem mam 
zaszezyt zawiadomić Szan. Publiczność, 

iż z dniem 15. lipca 1695 przeniosłem mo- 
ja od lat wielu istuiejacą mleczarnię 
z ulicy Kopernika 1. 5, na ulicę Słowae 
kiego l. & (naprzeciw e. k. głównego urzę-| 
du poczte wego). Przy tej sposobności mam 
zaszezyt złożyć podziękowanie za udzielane 
mi dotychczas łaskawe względy a stara- 
niem mojem będzie T nadal na takowe za- 
służyć, Upraszając o poparcie kreślę się 
z wysokiem poważaniem Antoni Pfeiffer. 
| ORELE największe, najpiękniejsze, wy- 
brane, 5-kilowy koszyk franco zł, 1:80 


za zaliezką wysyła M. Silberbusch, Zale- 
szczyki. 868 


posóJ KAWALERSKI jest zaraz do 
wynajęcia. Ulica Cicha 1. 5, I. p. 


NTORY na wałkach samoczynnych, płó- 
cienne. w pasy i gładkie, tanio poleca 
A. Krzysztofowicz, Lwów, plac Halicki 1. 2. 


Po 36 ct ', kig. konfitury, 

* marmolady, etc., owoce 
kandyzowane, poleca gospodarstwo domo- 
we Latacz, poczta Latacz 837 


Potaniała bryndza 


na jakiś czas — w łapszynie p. Brzeżany 
po złr. 1:56. Przesyłka 5 kilowa franco. 


soki, || 


Er dwufrontowy grunt budo- 
wlany 4030], cały lub połowę, tuż obok 
willi „Zacisze*. Położenie zdrowe, widok 
wspaniały, grupa cienistych lip i kaszta- 
nów. Sykstuska 58, odźwierny. 852 


SŁUCHACZ FILOZOFII poszukuje gu. 
+3 wernerki na wsi lub lekeyi w miejscu, 
Uniwersytet, dla P. p. 880 


posi KUJE SIĘ panien do kartowania 
tutek. Garncarska 25. 870 


MOWARZYSTWO handlowo - przemysło- 
we, Lwów ulica Garncarska 25, po- 
szukuje kasyera i magazyniera za kaucyą. 


O SPRZEDANIA zaraz majątek ziem- 

ski, 60 morgów, z dobrymi budynkami 
i inwentarzśm, mila od Lwowa, droga mu- 
rowana, stacya kolei i tani robotnik w 
miejscu, cena 12.000, Bliższa wiadomość 
u właściciela na miejscu, lub listownie 
pod adresem : Woliński, w Rzęsnie ruskiej 
poczta Lwów. 885 


No WYNAJĘCIA lub do sprzedania 
willa, 7 pokoi z przynaleźnościami i 
z ogrodem, Wiadomość: ul. Gołębia 1. 15. 


| REX, LITOGRAFICZNY Andrzeja 
Andrejezyna, Lwów Syksiuska 29, wy- 
konuje bilety wizytowe, karty ślubne, ety- 
kiety, plakaty, nagłówki do listów, adre- 
sowe karty, nuty, plany, mapy itp. Zakład 
odznaczony na wystawie lwowskiej meda- 
lem. 712 


pRENOWASE medalami tutki Niemo- 
jowskiego są wszędzie do nabycia. 


wW HANDLU Albina Soleckiego, ulica 
Wałowa 11 we Lwowie, wszelkie to- 
wary korzenne i mączne, Najlepsze masło 
desarowe. 600 


MEDAL SREBRNY z. 1894 za wyroby 
własne. Fortepian krótki, pianino ber- 
lińskie, w składzie fortepianów Karola 
Mareckiego, Lwów, Batorego 28. 819 


Morele 
wybrane, najlepszy gatunek , 5-kilowy ko- 
szyk 1 złr. TO ct. za zaliczką franco Chał. 
Sternsehuss, Zaleszczyki. 872 


ten srodek domowy nieszkodliwy (żadne 


Jascha, H, Blumenfe!da, J. Piepera, A. I 


Liebe go Wino Sagrada 


wzmocniony wyskok z Cascara Sagrada 
(1 etm. = gr. świeża kora). Smaczny 
lekarstwo) reguluje bez złych następstw, 


używać go można dłużej i w każdym wieku, prz.z swe łagodne działanie zaleca- 
nym bywa przez wielu lekarzy zamiast silnie działających środków rozwalninj 
Do nabycia w całych i pół-fnszkach wo Lwowie w aptekach 


ych. 
P. Miko- 


łappaporta, Z, Ruękera, K. Sklepiskiego 


i J. Wewiórskiego. — Dla uniknięcia naśladowni-twa, należy się żądać wyrażnie: 
Liebe's S. W. das Original von J. Paul Liebe in Dresden u. Tetschen a. E. 
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Krajowa wyższa szkoła rolnicza 
w Dublanach. 


1006 


Zapisy do krajowej wyższej szkoły rolniczej w Dublanach rozpoczynają się w 


l © GAR A GB GDG. A GAR. R. ER GD GR CO GARD 
4 h BEZKRWISTOŚĆ, BLADACZKA,| ROSTWOR I CUKIERK: 
FR RY AMENORRHOEA, ŚCIŚNIONE 


DYSMENORRHOEA, ZOŁZY, eto. 


a 


JARZYNA 


jnbilar i złotnik 
we Lwewie, plac Maryacki FE 
poleca swój bogato zaopa- |Fa 
trzony skład k 
wyrobów jubllorskich 


BLANGARDA 


Newralgie mięśniowe, ból zębów, 
bóle żolądka , gościec, etc., ete, 


Fiakon rostworu.... 5 » 
1/2 đakon rostworu. $ 7 


PIGUŁKI 


z jodkiem żelaza niezmiennym 


BLANGARDA 


cena 


A złotych i srebrnych jy AREA. 4 © Flakon cukierrów... 3 » 
e. jni „i tlaxonu K». asinafiintonsniaji vy, sajma)’ 
He ae c p RAG CENA ouse guek 22 roae enr RPP aree n iental 
: "TA ist U tlakonu syropu...... s PRZECIW BOLOM 
„ SPRZEDAŻ HURTOWA: BLANCABRD & O", 40, rue Bonaparte, PARYŻ, 
* Law CA: TW WW WYW UO CS Z 1 
7014 


LWkr. 40135/95. 


Ogłoszenie licytacyjne. 


Celem wydzierżawienia dochodów mytniczych na drogach krajowych na rok 1896 ewentualnie ZAŚ 
po koniec 1898, przeprowadzone bkędą we właściwych Wydziałach powiatowych rozprawy licytacyjne. 

Terminy tych rozpraw oznaczą poszczególne Wydziały powiatowe w czasie wszakże pomiędzy 
2. września a 2. października b. r. 


Wykaz stacyj mytniczych wystawionych na licytacyę w r. 1895. 


Cena 
wywoła- 
nia 


Powiat Droga krajowa Nazwa stacyi Uwaga 


Babice 


bieżącym roku dnia 10. września, początek kursu 23. września. Kurs w Dublanach 
jest trzyletni, oparty z jednej strony o bardzo bogate zbiory naukowe i pracownie, 
ogród botaniczny, pole i stacye doświadczalne, z drugiej o folwark z wzorowem go- 
spodarstwem i oborą, gorzelnią i cegielnią z wyrobem drenów i eksploatacyą torfu 
itp. Warunki przyjęcia: egzamin dojrzałości w wyższym gimnazyum, lub w wyższej 
szkole realnej, ci zaś, którzy bez egzaminu ukończyli jakiś wyższy zakład naukowy, 
muszą się podać egaaminowi wstępnemu. 

Potrzebne dokumenta przy wpisie: metryka, dowodzaca że kandydat ukończył 
18 rok życia, świadectwa szkolne i egzamin dojrzałości, swiadectwo moralności za 
czas od wystąpienia ze szkoły, świadectwo zdrowia, potwierdzone przez lekarza za- 
kładowego, w razie posiadania praktyki rolniczej świadectwa z tejże, która przynaj- 
Mniej jednoroczna przed przyjelem do szkoły jest wielce pożądaną. 

Wszyscy uczniowie bez wyjątku obowiązani są mieszkać w domu zakładowym. 
Całe utrzymanie wraz z opłatą szkolną i umundurowaniem wynosi rocznie 655 zł. 
Dwanaście miejse jest zupełnie bezpłatnych. 

Uczniowie z III. roku mogą być uwolnieni od obowiązku noszenia mundurów. 
Liczne stypendya w kwocie od 100—300 zł. rocznie, ułatwiają uczniom pilnym a 
niezamożnym pobyt w szkole tutejszej. Stypendya mogą być nadawane nowo-wstę- 

ującym uczniom dopiero w Il. półroczu, miejsca funduszowe już w pierwszym. Ci, 
Fry się chcą ubiegać o miejsce bezpłatne, winni wnieść najdalej do 9. września 
podania należycie udukumentowane na ręce dyrekcyi krajowych szkół rolniczych w 
Dublanach, która również udziela wszelkich bliższych wyjaśnień. 


Ces. król. uprzywilejowana 


rafnerya spirytusu, fabryka ramn, likierów i ochi 


JULIUSZA MIKOLASCHA 


NASCTEPOÓW 


JAKÓB SPRECHER I SPÓŁKA 


poleca najprzedniejsze resolisy, likiery, sławne wódki 
polskie, starą starkę, ramy krajowe jakotoż 1 zagraniczne, 
koniak, śliwowieę itd. 


Jedyna fabryka w kraju, wyrabiająca bezwonny spirytus i 


alkohoi absolutny 


100/,,0 do celów leczniczych. 


Składy dla miasta Lwowa: 
ulica Kopernika 1. 9, w handlu Wgo E. Riedla plac 
Maryacki i w głównym składzie wód mineralnych 
ulica Karola Ludwika 1. 9. 


KONKURS. 


Przy szkole Stowarzyszenia Pracy kobiet w Kołomyi 
Jest do obsadzenia od 1. września 1895 posada nauczycielki 
robót i rysunków z płacą roczną 420 złr. 

. Nauczycielka obowiązaną jest do 5-cio godzinnej nauki 
dziennie i nadzoru nad szwalnia. Bliższe warunki określa 
imstrukcya, 

l Kandydatki wykazać się mają świadectwem odbytych 

sursów przy szkole wydziałowej w Krakowie lub we Lwo- 

wie, tudzież praktyką w zawodzie nauczycielki robót. 
Podania wnosić należy najdalej do 10. sierpnia br. na 


rece Wydziału Stowarzyszenia. 7010 
kk — É 


4964 


odpow 


Wydawca i iedzialny redaktor Plstsa Kostoski, 


Chrzanowski Kraków-Chełmek Cka 1 |" mia a 
Tarnowski Tarnów-Szezucin Krzyż 2075 | z domkiem 
Annopol 218 | z domkiem 
a > Dabie 260 F 
Mielecki Debica- Nadbrzezi6 Rayi" - = ———460 = =- 
Tuszów 1260 | z domkiem 
Tarnobrzeski Dębica-Nadbrzezie Rozwadów 1220 | z domkiem 
"MZ Gorzyce 1.700 |= domkiem 
Niski Rzeszów -Nadbrzezie " Jeżowe "_ 945 z domkiem 
Nowosielec (Piorunka) 660 | z domkiem 
Jarosławski Jarosław-Bełzec Sarana 1000 JRE ORAZ 
Wulka zapałowska 2351 | Z omkiem 
Oleszyce e E ' 1260 _ go 
Cieszanowski Jurosław-Bełzec - Cieszanów 1500 e- 
Płazów wa | 1861. p rd 
Belzec k p TEET D E M 
. Dynów 2370 | z domkiem 
Brzozowski Dynów-Sanvk n mh eu | 
Lwowski Lwów -Stojanów =="Bodliski małe ,, | 4100 | z domkiem | 
Zólkiewski Twów-Stojanów —Pieczychwosty +” | 1815 | z domkiem 
Kamionecki Krasne-Busk Busk "71700 | z domkiem — | 
= ""Repechów "——566 | z domkiem 
PÓL. -e i Spilczym MEE | z dotzkień_ 
paapmaesf r |, Kudobińce "1140 | z domkiem 
i Zborów-Załośce Młynowce A 840 | z domkiem 
CZ TS Zaloa 1070 | z domkiem 
- Złoczów-Brzeżany aa) Bohutyn i Rozsbadów | 18609] , 
Brzeżański Rohatyn-Tarnopol ""Kurmany o | 928. z domkiem 
Rohatyński Rohatyn-Tarnopol Kautce "1552 | z domkiem 
Tarnopolski 'Tarnopol-Zbaraż Szlachcińce "71406 | z domkiem 
Zbaraski *"T[arnopol- Zbaraż Zbaraż "1880 | z domkiem 
Kołomyjski smienica- Kołomyja Puhary 818 | z domkiem 
Darachów "5922 | z domkiem 
Trembowelski Strusów-Buczacz Dobropole |= 5828-94 4 
Strusów | 1166 | 
Śniatyński Horodenka-Załucze Stecowa "_ 1600 | z domkiem 
39 | Horodenka- Załncze Jasienów 1400 | z domkiem 
40 Horodeński >" a O| Raszków pl | 1000 | z domkiem 
4l Sielec- Zaleszczyki Serafińce 1070 | z domkłem 
42 - Niezwiska 1120 


Podając powyższe ogłoszenie do publicznej wiadomości, Wydział krajowy oznajmia zarazem, 


że do dnia 2. września b. r., to 


mowaś będzie oferty na każdą stacyę mytniczą wykazem objętą. 

Każda oferta ma być należycie opieczę towana i zawierać oświadczenie, że oferentowi znane są 
wszystkie warunki licytacyjne i że wszystkim tym warunkom dzierżawy w zupełności się poddaje. Nad- 
to ma oferent podpisać protokół licytacyjny, odnoszący się do dzierżawy o którą się nbiega, na dowód, 
że przyjmuje w tym protokole zawarte postanowienia. Wyjątkowe lub wątpliwej treści zastrzeżenia uwzglę- 


dnione nie będą. 


Na kopercie oferty wymieni podający nazwę stacyi, o której dzierżawę się ubiega. 

) Jednocześnie z powołaniem się na wniesioną ofertę ma być oddzielnie pod osobną kopertą nale- 
życie opieczętowaną i z oznaczeniem na niej stacyi mytniczej, złożone wadyum licytacyjne, które wynosić 
ma 10%/, łącznej kwoty wywołania. Bliższą wiadomość o warunkach licytacyjnycn powziąć można w Dep. 
IV. Wydziału krajowego lub też w kancelaryach Wydziałów powiatowych. 


L Rady Wydziału krajowego Królestwa Gabcgi i Lodomeryi wraz z Wielkiem Księstwem Kraroyskiem 


we Lwowie, dnia 30. czerwca 1895. 


Grott. 


jest przed terminem wyznaczonym dla licytacyi powiatowych, przyj- 


ua nm a 
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Molla Proszki Seidlickie. 


Molla proszki Seidlickie są niezrównanym środkiem przeciw wszystkim cho 
robom żołądka, pochodzącym ze złego trawienia lub skłonności do obstrukeyi. 


do woierania przeciw rwaniu w członkach i innym przypadkom 
na mnszknły I nerwy. Cena oryginalnej plombowanej fasz 


ii CA 
Glówny sklad wysyłek u A. MOLL c. k. dostawcy nadwornego, Wiedeń, Tuchlauben. 
oz ZNA ii EOS 


Uprasza się P. T. Publiczności wyraźnie żądać preparatów MOLLA i te tylko przyj- 
mować, które opatrzone są marką ochronną 1 podpisem. 
SKŁADY WE LWOWIE: J. Beiser apt., Z. Rucker apt.; Bt. Markiewicz; Leopold Lityński; Karol Bałłaban. 
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Tylko prawdziwe 
jeżeli na etykiecie każdego pudełka wy- 


wany jest orzeł i frma A. 


pF Fałszywe wyroby będą sądownie ścigane. "BĘ 
Oena zapieozętowanogo oryginalnego pudełka I złr. waluty austr, 


Wódka francuska i sól Molla 


u 
Tylko prawdziwe, jużeli każda flaszka opatrzona jest marką ochronną A. Molia i zamknięte plomhą ołowianą „A. Moli ; 
Wódka franenska i sól Molla jest najlepiej znanym środkiem ludowym, szczególnie jako środek uśmierzający 


owstałym skutkiem zaziębienia, działa 
30 eentów. 


Moli. 


wzmacniająco 
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Galicyiskie akcyjna Towarzystwo handlowe 


Lwow, ulica Jagiellońska ł. 3 
poleca z gwarancyą składników chemicznych 


Sztuczne nawozy 


jako to: mączki kostne i mineralne, 
żużle Thomasa. m3 


Przyjmuje zamówienia na 


oryginalną pszenicę banatkę 


i "w najlepszym gatunku. 


PKA KAK K AAAA CAE AK 


p 
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PB" 10 medali zasługi. "E 


JAN INATOWICZ 


poleca niezawodne i wypróbowane 


środki do wytępienia owadów domowych 


mianowicie; 


FENILIN 


do wyniszczenia moli z zarod- 
kami w sukniach, futrach 
i meblach. 
Flakon 60 et. 


Ziółka antimolowe 


do przechowywania futer, 
Pudełko 30 ct. 


Papier antimolowy 
ochrania od moli futra, suknie, 
portiery, firanki i meble. 
Sztuka 3 et. Flakon 30, 30 et, 
we Lwowie: przy ulicy Kopernika 1. 3, i lie 
Halickiej róg Boimów. y y p przy ulicy 
W Krakowie: Sukiennice 1. 20. Czerniowce: Rynek 1. 2. 
Cx m. 


Grylon 
wjtruwa szwaby,  karakony, 
stonogi. świerszcze, Szczypawe 
ki, karaluchy, prusaki itp. 


Flakon 50 et. 
Ma KOTON 
niezawodny środek do wvtę-€ 
pienia pluskw. 
Flakon 50 et. 


Proszek perski 
do wygnbienia peheł i t. p. 
owadów, 
Paczka 5, 10 et, 


Ruch pociagów kolejowych 


obowiązujący z dniem 1. maja 1895 (czas środkowo-ouropejski* 


Do Lwowa przychodzą ; e | Pociągi osobowś 
Z Berlina . 7 : p 122| 510 —|7—|906 9%— 
Z Krakowa (Wrocławia i Wiednia) 1:22 | 840 540 | 7 — | 906) 9%— 
Z Warszawy a d à „|510| — | —| — |906' 9.— 
Z Muszyny-Krynicy przez Tarnów (od 1. 
czerwca włącznie do 30. września) — | — | | —| —|8— 
Z Muszyny-Krynicy przez Tarnów lub 
Rzeszów (ud 25. czerwca włącznie do 
15. września) . à c „|510| — |) — | — | — | — 
Z Muszyny-Kryniey i Mszany dolnej przez 
_ Tarnów 3 , in — 906, — 
Z Chabówki przez Tarnów lub Rzeszów . | 510| 122 
Z Rozwadow: i Nadbrzezia Mal sio kożĘl a | = 
Z Rawy Ruskiej przez Jarosław . „| — |r| — | — |906) — 
Z Mez0-Laborcz (Pesztu, Miskolcza) przez 
Przemyśl . A à a = Br 
Z Chabówki przez Przemyśl F EA |= = — 
Z Now. Zagórza pr.ez Przemyśl . R) |=") aE 
Z Chyrowa przez Przemyśl s - — | 1232| —|7—| — | 9— 
Z Ławocznego (Pesztu, Miskoleza, Munk.) | — | —| — (1205| &10| — 
Z Hrebenowa (od 10. czerwca de 31. sier.) | — | — | — | — | — |142 
Że Skolego i Stryja . —| — | — [1205| 810) 142|% 
Z Chyrowa i Stanisławowa przez Stryj — — | — |1205| 810| 142 
Z Suczawy, Husiatyna, Woronienki, Pe- 
ezeniżyna, Berhometu, Czudyna, Ra- 
dowiec , Kimpolungu , Bukaresztu i 
Jass è K n 5 .| 950) — -i = 4 = 
Z Suczawy, Czortkowa, Woronienki, Kału- 
sza, Słobody rung., Bukaresztu i Jass | — — |132) —| — 
Z Suczawy, Radowiee , Berhometu i Ozu 
„ „dyna (każdego poniedziałku), Sopowa | — | — | — |617) —| — 
4 Suczawy, Husiatyna , Kałusza, Nowo- 
sieliey, Radowiec, Kimpolungu, Jass 
i Bukaresztu d ; 5 = R SG | SZ 
Z Sokala i Jarosławia przez Rawę ruską | — | — | — | 8—] 440| — 
Z Bełzca t r z Š = „JedE= — | 440) — 
Z Podwołoczysk i Brodów na dworzec 
Podzawcze Žž . ą - „| 209| 9:44) — | 502| +33] — 
Z Podwołoczysk i Brodów na dworzec 
główn b y „i .|238H0—| — | 8325| 5—| — 
Z Brzuchowie (od.12. maja dę'10. wrze- 
śnia włącznie . TF, — | —| — i825) —| — 
$ : 
Że kffowa odęhodzą: 
Do Krakowj,( Wiednia, Wroeławia, Berlina | 8 40| 250 | 4:55|10-25 | 6-45 
Do Warszwgj . -o : | — | — liri 455] — | 645 
Do Muszyny-rynicy*pfzez Tarnów (tyl- 
ko od 1. czerwca do 30. wrześn a) = | —| — | —| —.| 648IB 
Do MuszyrifwKrynicy p'zez Tarnów 8:40) — |I1 — | 455 — | — 
Do Chabówki przez Tarnów - — | = |it—| e aa 
Do Muszyny-Kryniey przez Rzeszów = | "EH = = | AS 
Do Chabówki przez Rzeszów — | —||I=| — |l0%05) — 
Do Kozwadowa i Nadbrzezia 3840| — Ill — | 4:55] — z 
Do Rawy ruskiej przez Jarosław . | — | 250] — | 455 — | — 
Do Mezó Laborez (Pesztu, Miskolczx) przez 
Przemyśl : A $ sa ma — 455 645, — 
Do Nowego Zagórza przez Przemyśl — — || 4:55|10 25 | 645 
Do Chabówki przez Przemyśl — | — —a]1025| — 
Do Chyrowa przez Przemyśl - „| — |270 4:55|1025 | 6:45 
Do £Ławocznego (Munkacza, Miskoleza, f 
Pesztu) i M i Pha —a an 5) 7:38| — | 
Do Hrebenowa (tylko od 10. czerwca do i 
do 81, sierpnia włącznie) | —| —| —| I i 933 a 
Do Skolego i Stryja i | 2 a lg 2593S a 
Do Stanisławowa i Cbyrowa przez Stryj | — | — | — | — |933|738 
Do Chyrowa przez Stryj . 4 è — | —| — | 525 — 5 
Do Suczawy, Jass, Bukaresztu, Husiatyna, 
Woronienki, Peczeniżyna , Berhome- 
tu, Czudyna, Radowiec, Kiimpolunga | 645) — = = a -4 
Do Suczawy, Słobody rung., Czudyna i 
Berhomethu (co poniedziałku), Kado- 
wie , . - à s| = h m jp m — |10%5| — 
Do Suczawy, Jass, Bukaresztu, Czortkowa, 
Kałusza, Woronienki , Kimpolunga j a — j Ż30NAS8 
Do Suczawy, Jass, Bukaresztu, Husiatyna, 
Kałusza, Nowosielicy, Radowiec — — —- — |i0:30| ~ 
Do Sokala i Jarosławia przez Rawę ruską = | EAA 
Do Bełzca |. . è - „| 2) — | — |9$15| — oa 
Do Podwołoczysk i Brodów z Podzamcza | — | 210) 6—| — |1014 A) | 
Do Podwołoczysk i Brodów z głównego 10 „| 
dworca . . i ; : — | 1'56) 545 950 20 
Do Brzuchowie (od 12. maja do 10, wrze- 
śnia) w dnie powszednie . „| — | —| 83W; —| ~ 
Do Brzuchowie (od 12. maja do 10, wrze- 
śnia) co niedzieli i święta . è — — | 2'26] — | 4 
Do Zimnej wody (od 12. maja do 10. wrz.) | — | —| — | 345] — | — 


Uwaga: Godziny drukowane grubemi liczbami oznaczajź 
nocną od 6. wieczorem do godz 5 min. 59 rano. 

Czas środkowo-europojski różni się od lwowskiego o 36 Ff 
Godzina 12 czas śŚrodkowo-europejski == godz. 12:36 podług 
lwowskiego. 

W biurze informacyjnem ce. k. austr. kolei państwowych weg 
wie, ul. Trzeciego Maja l. 3 (hotel Imperial), jest sprzedaż 
strefowych, okrężnych, dowolnie zestawianych, zeszytów do jaz 
ryť i rozkładów jazdy w formacie kieszonkowym. Informacye w 
wach taryfowych i przewozowych. 


| 


Jio ek ses kz kk | 


| 


Al 


KE 
Pism 


Cze g, 
do b 
tzę]; 
Żając 
Czy]: 
same 
2 na 
wni, 
Ezoz ( 
wyb: 
twio: 
rzoni 
tyw 
Nad) 
otrzy 

E 
30 p 
1895 
Misty 
inyo] 
iteh. 
dzeń 


ten tr 
dowa 

W 
tralne 
Poroz 
Misy; 
muye 
Proza 
Mitet 
tów ] 


